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w y c h o d z i c o d z ie n n ie .
Przedpłata wynoi we Lwowie równie 18 fsJr. — pólroesaie 

9 rir. — kwartalnie 4 złr. 60 ct. — miesięcznie 
1 ztr. 60 ot.

, Z  prs syłka pocztową w państw ie Austrjackiem, rocznie 
2/ złr. — półrocznie 12 złr. — kwartalnie 6 złr. — 
miesięcznic 2 złr.

Z przes; ką pocztową za granicą, do całych Niemieo 
rocznie 60 marek, kwartalnie 12 marek, 5 arg. 
do Francji i A r g l j i , Włoch i Szwajcarji rocznie 
80 franków — kwartalnie 20 franków.

Namer lj3ztuje 10 cni 
Rękopisów Redakcja nie zwraca.

We Lwowie, Niedziela dnia 24. Sierpnia 1884. Rok X V II

Mphtę l wlmeil: rirlilja n  Lwowie:
Biuro Administracji Dziennika Polskiego piao Mariacki 

liczba 6 i 7 w domu pana K iselki: we Wiedniu, 
Hamburgu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, 
Bazylei, Szwajcarji i Wrocławiu pp. Haasenstein 
& Vogler, we Wiedniu A. Oppellk, R. Mooae, Rotter 
i Spł., w Warsz wie Richman & Frendler. Biuro 
anonsów w Paryżu pułkownik Raczkowski Faubourg 
Poissonier 32. Ogłoszenia przyjmuje Ajencja p. Ad. 
Ciborowskiego Rne Clement 4 Paris.

Ogłoszenia przyjmuje się za opłatą 6 ct. od miejsca objętości 
jednego wiersza drobnym drukiem (petit)).

L :8ty z pieniądz mi mają byó przesyłane franko do Admi­
nistracji Dziennika Polskiego. Listy reklamacyji i 
nieopieozętowane nie podlegają opłacie.

Reklamy w rubryce „Nadesłane* 20 ct. od wiereza.

Głos z kraju.
Limanowa 20. sierpnia.

Ze wszystkich okolic kraju otrzymaliśoie za­
żalenia na uciążliwości i nadużycia, ja^ch do­
puszcza się przedsiębiorstwo i jarząd budowy 
kolei Transwersalnej, pozwólcie przeto miejsca 
w ramach waszego dziennika na opisanie faktu 
ilustrującego dosadnie, jak to oondraussery poj­
mują u nas autonomję.

Kierownictwo budowy kolei Transwersalnej 
dla linii Ż y w i e c  -N.  S ą c z  w Białej przed­
łożyło tutejszemu Wydziałowi powiatowemu dwa 
projekty przełożenia drogi powiatowej Dobra- 
Szczyrzyce wskutek przecięcia jej przez budu 
jacą się kolej. Oba projekty odrzucił Wydział 
powiatowy, jeden z powodu wielkich spadków, 
Wzniesień i łuków, drugi zaś również wskutek 
wielkich łuków i przedłużenia drogi o ljt kim. 
Natomiast przesłał Wydział powiatowy kiero­
wnictwu swój projekt, na który znowu ono nie 
chciało się zgodzić, zasłaniając się większemi 
kosztami i tą okolicznością, że tylko projekt
I ierownictwa został przez Ministerstwo zatwier­
dzony. Sprawa oparła się tedy o Wydział kra 
jowy, który, zesławszy na miejsce inżyniera, 
przekonał się o słuszności Wydziału powiatowego 
i zawiadomił kierownictwo budowy, iż za odpo­
wiedniejszy uważa projekt przez Wydział powia­
towy przedstawiony. Za projektem zaś kierownic­
twa, przedłużającym drogę o % kim. tylko w ta­
kim razie Wydział krajowy się oświadczył, gdy­
by Reprezentacja powiatowa na niego się sama 
zgodziła i gdyby zarząd kolejowy, z powodu 
znacznego przedłużenia obecnej drogi powiatowej, 
Wynagrodził funduszowi powiatowemu szkodę przez 
skapitalizowanie zwiększonych kosztów konserwy 
dłuższego przejazdu, a nadto po zmodyfikowaniu 
projektu o tyle, aby dwa łuki o 20 mtr. promie­
nia rozdzielić linią pro9tą przynajmniej 10 mtr.
II ugości. Spodziewać się należało, że po tern za­
rządzeniu Wydziału krajowego spór został zała­
twiony i przełożenie drogi, według życzenia Re­
prezentacji powiatowej, nie natrafi na żadne prze­
szkody. Tymczasem przedsiębiorstwo budowy, nie 
Zwracając widocznie żadnej uwagi na wydaue za- 
tządzeuie najwyższej władzy autonomicznej, bez 
W edzy Reprezentacji powiatowej Limanowskiej, 
Zarządziło wyprofilowanie przełożyć się mającej 
Irogi według swego pierwszego projektu, który 
Wydział krajowy przy ocenianiu nawet zupełnie 
pora jął. Wskutek tego tutejsza Reprezentacja 
powiatowa udała się z zażaleniem do Wydziału 
krajowego, oraz prosiła o pouczenie, w jaki spo­
sób ma się bronić przeciw samowoli przeds - 
biorstwa kolejowego. Dotąd nie mamy żadnej od­
powiedzi, a sprawa jest bardzo nagląca.

W tej mierze zasięgaliśmy informacji na 
miejscu i dowiadujemy się, że Wydział krajowy 
oznajmił Wydziałowi powiatowemu, iż nie przy­
puszcza ani na chwilę, aby kierownictwo budowy 
kolei, bez upoważnienia władz kompetentnych, 
mogło samowładnie naruszyć drogę powiatową, a to 
tein bardziej, żekraj na przełożenie dróg daje 100.000 
zł. W wypadku jednak, gdyby rzeczone kierownictwo 
miało się dopuścić takiej samowoli, przysługują 
Reprezentacji powiatowej, jako właścicielce drogi, 
te same prawa, jakie przysługują każdemu wła­
ścicielowi w wypadku naruszenia jego własności.

Sprawy sejmowe.
Sprawozdanie Wydziału krajowrgo z czynności 

urzędowych.)
(Ciąg' dalszy.)

(Sprawozdanie z czynności biura statysty­
cznego.)

W październiku 1883 r. przybył nowo miano­
wany koncypista biura statystycznego dr. Tadeusz 
Rt-towski. Rozporządzeniem Marszałka krajowego 
z dnia 26. listopada 1883 1. 43/pr., ze względu 
na niezbędną i nagłą potrzebę statystyki handlu 
i przemysłu galicyjskiego, polecono dr. Rutowskie- 
mu zająć się wyłącznie opracowaniem tej staty­
styki uwalniając go równocześnie od innych zajęć 
biurowych.

Biuro statystyczne pod kierownictwem prof. 
dr. Piłata od ostasniego zebrania się Sejmu ogło 
siło drukiem następujące prace :

Statystykę wyborów sejmowych r. 1883 na 
podstawie aktów wyborczych opracowaną.

Licytacje sądowe posiadłości włościańskich i 
małomiejskich w Galicji w latach 1880— 1883 
włącznie z poglądem na lata dawniejsze od 1873 
począwszy.

Podatki bezpośrednie w Galicji w latach 
1881— 1883 z uwagami co do wpływu zmian 
w tych podatkach na wysokość dodatków krajo­
wych.

Wszystkie trzy prace są pióra prof. dra 
Piłata i zamykają V III rocznik „Wiadomości sta­
tystycznych*.

Prócz tych prac zajmowało się biuro staty­
styczne następującemi pracami :

1. Statystyką szkół ludowych w kraju adu ■ 
nistracyjną i finansową.

2. St atystyką rozdziału własności ziemskiej 
w kraju.

3. Podziałem przestrzeni kraju według g łó ­
wnych rodzajów uprawy (ogrody, role, łąki, pastwi­
ska, lasy i t. d.), zestawionym według ostatecznych 
wyników regulacji podatku gruntowego dla każdej 
gminy katastralnej a następnie według powiatów 
sądowych i politycznych.

4. Statystyką chowu bydła i posiadaczy by­
dła zestawioną na podstau e spisu a 31. gru­
dnia 1380 r. osobno dla gmin, osobno dla obsza­
rów dworskich w każaym powiecie sądowym.

Z innych prac w przygotowaniu będecycn, 
wymień amy statystykę dodatków powiatowych od 
r. 1873 począwszy, ewidencję zmian w teryto- 
rjalnym podziale kraju, statystykę obciążenia hi­
potecznego większej własności i zmian w p osiada- 
n.u w obrębie tej własności itd.

Sumaryczne rezultaty prac biura o licytacjach 
włościańskich i o szkołach ludowych ogłoszone 
były zaraz po zestawień u w urzędowej Gazecie 
Lwowskiej, aby podać je jak najrychlej do wiado­
mości publicznej.

Dr. Tadeusz Rutowski objął urzędownie w 
biurze statystycznem z dniem 17. października 
1883 i zajął się wyłącznie statystyką przemysłu 
i handlu krajowego, a począwszy od miesiąca 
kwietnia 1884 r. prowadzi równocześnie referat 
spraw przemysłowych w departamencie II. Wyd7:a- 
łu krajowego.

O organizacji statystyki przemysłu i handlu, 
przyjętej metodzie badania, oraz o programie 
czynności na r. 1884 i następne, zda sprawę dr. 
Rutowski w publikacji biura.

Departament III. (oświaty i fund. stypend.) 
Szef: Oktaw Pietruski, członek Wydziału krajo­
wego.

Ustawy niesankcjonowane :
1. Projekt ustawy co do zmiany artykułu 

12 ustawy z dnia 2. maja 1873 , o zakładaniu i 
utrzymywaniu publicznych szkół ludowych.

2- Projekt ustawy „o zakresie nauki w szko- 
ł»ch ludowych tak pospolitych , jako też wydzia­
łowych podawać się mającej “

Na przeszłorocznej sesji sejmowej przedłożył 
był Wydział-krajowy Sejmowi wniosek na wybu­
dowanie we Lwowie domu na pomieszczenie bursy 
dla uczniów seminarjum nauczycielskiego we 
Lwowie.

Wydział krajowy odrzucił wszystkie oferty i 
poszedł za dalszą wskazówką Sejmu, tj. udał się 
na drogę szukania umieszczenia w miastach wscho­
dniej Galicji, w których są seminarja nauczyciel­
skie męzkie. Zwrócił się więc do burmistrzów 
miast Stanisławowa i Tarnopola z zapytaniem, 
czyliby w tych miastach nie znalazło się stoso­
wne pomieszczenie dla tej bursy, przyczem poda­
no jak najdokładniej wymogi takiego umieszcze­
nia. Dotychczas nie otrzymał Wydział krajowy na 
te zapytania żadnej odpowiedzi.

Wydział krajjpwy sądzi, ie  nie zachodzi po- 
rzeba uciekania się do skarbu krajowego skoro 
uzys ,me potrzebnych funduszów w innej drodze 
okazało się możliwem.

Jeżeli bowiem gmina Przemyśl może łożyć na 
ten cel rocznie 900 złr , to uzyska z łatwością 
fundusz potrzebny na zamierzoną budowę w Ban­
ku krajowym, zaciągając pożyczkę w obligacjach 
komunalnych, albo też pożyczkę hipoteczną, której 
amortyzacja nie wymagałaby rocznie ofiar więk­

szych jak te, do których gmina obecnie jest go­
tową.

Zapomogi dla m łodzieży. kształcącej się w 
naukach i pztukach pięknych udzielono:

I. Dla kształcących się w malarstwie:
1. Teodorowi Aksentowiczofl uczniowi Aka­

demii sztuk pięknych w Monachium na umożli­
wienie kształcenia się w Paryżu 400 złr.

2. Piotrowi Stachiewiczowi, uczniowi Aka­
demii sztuk pięknych w Monachium na dalsze 
kształcenie się tamże 400 złr.

3. Stanisławowi Reichanowi, kształcącemu się 
w Paryżu, na dalszy pobyt tamże 100 złr. (z po­
wodu, że St. Reichan pobiera stypendjum z fun­
dacji Kajetana hr. Lewickiego w rocznej kwocie 
300 złr.).

4. Marcelemu Harasimowiczowi, uczniowi Aka­
demii sztnk pięknych w Monachium, na dalsze 
kształcenie się tamże 400 złr.

5. Bernardom Jaroszewiczowi b. uczniowi I. 
klasy gimnazjalnej we Lwowie, na kształcenie 
się w szkole sztuk pięknych w Krakowie 200 iłr.

II. Dla kształcących się w rzeźbiarstwie:
1. Piotrowi Harasimowiczowi, uczniowi Aka­

demii sztuk pięknych we Florencji na dalsze 
kształcenie się tamże 400 złr.

2. Pawłowi Kisielewskiemu, b. uczniowi szko­
ły ludowej, synowi włościanina z Tołszczowa, na 
kształcenie jię w szkole sztuk pięknych w Kra­
kowie lut w szkole snycerstwa w Zakopanem 
200 złr.

3. Ju, uszowi Bełtowskiemn, uczniowi c. k. 
Muzeum przemysłowego we Wiedniu, na dalsze 
kształcenie się w rzeźbiarstwi 150 złr.

III. Dla kształcących lie w rysunkach:
1. EugeLiu8zowi Steinstergowi, b. prakty­

kantowi w oddziale rachunkowym Wydziału kra­
jowego, na kształcenie się w rysunkach w Aka­
demii sztuk pięknych we Wiedniu 400 złr.

2. Konstantemu Antoniemu dw. im. Guźkow- 
skiemu na kształcenie się w rysunkach i ma­
larstwie w szkole sztnk pięknych w Krakowie 
250 złr.

IV. Dla kształcących się w muzyce:
Mikołajowi Bojarskiemu, na kształcenie się

w muzyce w c. k. Konserwatorium we Wiedniu 
200 złr.

V. Dla kształcących ąię w naukach:
Dr. Bronisławowi Lachowiczowi, chemikowi, 

pracującemu nad badaniami chem.czno - fizjolo- 
gicznemi w Instytue;e R. edyczno-chem jznym w 
Bernie w Szwajcarji na dalszy pobyt 400 złr. 
Razem 3.500 złr

(Teatr letni we Lwowie.) Wydział krajowy 
wezwał reprezentację miasta Lwowa, ażeby prze- 
dewszystkiem przeprowadziła pertraktację z p. 
J. Dobrzańskim, oświadczyła się jakim datkiem 
przyczyniłaby się do tej budowy, uregulowała 
kwestję własności, ewentualnie najmą tego bu­
dynku i wszystkie aktu wraz z planami i koszto­
rysami przedłożyła Wydziałowi krajowemu a odpo­
wiednim wnioskiem.

Na to pismo nie otrzymał Wydział krajowy 
żadnej odpowiedzi.

Na wniosek Wydz. kraj. zamianował ce­
sarz postanowieniem z dnia 1. stycznia 1884 na 
miejsce zmarłego literata śp. Henryka Schmitta, 
p. dr. Stanisława hr. Badeniego członkiem gali­
cyjskiej ck. Rady szkolnej krajowej na resztę bie­
żącego trzochletniego okresu funkcyjnego członków 
tejże Rady, wymienionych w art. IV. §. 7. regu­
laminu organiz. gal. Rady szk. kraj.

W sprawie ustanów. ;nia na uniwersytetach 
we Lwowie i Krakowie katedr prywatnego prawa 
polskiego i jego historji, wystosował W) _ział 
krajowy dnia 11. stycznia 1883 pismo do Prezy- 
djum Namiestnictwa z prośbą, ażeby rezolucję 
W w  Sejmu dnia 17. października 1882 r. po­
wziętą, zechciało ze swej strony z poparciem ck. 
Ministerstwu wyznań i oświaty przedstawić i nas 
o skutku uwiadomić.

Po trzykrotnej prośbie o przyspieszenie tej 
sprawy otrzymał odpowiedź Prezydjum Namie­
stnictwa z 12. września 1883, w którem powołuje 
się na ressrypt ministra wyznań i oświecenia z 
dnia 15, lutego 1882, w którem tenże oświadcza, 
że nie może przychylić się do wniosku o utwo­
rzenie katedry prawa polskiego i jego historji na 
uniwersytecie lwowskim, dopokąd n.e będzie wska­

zany kandydat do objęcia rzeczonej katedry zu­
pełnie uzdolniony. Zarazem zażądał p. minister, 
ażeby mu przedłożono sprawozdanie o frekwencji 
wykładów z prawa polskiego, tymczasowo p. dr. 
Fangorowi powierzonych.

Grono profesorów wydziału prawa w uniwer­
sytecie lwowskim doniosło zaś Namiestnictwu 
sprawozdaniem z dnia 22. listopada 1883, że ma 
już upatrzonego kandydata na katedrę prawa 
polskiego, lecz mnsi powstrzymać się jeszcze w 
bieżącym roku szkolnym od poruszenia kwestji 
ustanowienia p wyższej katedry, ponieważ ów 
kandydat, otrzymawszy stypendjnm, udał się na 
rok za granicę w cela dalszego kształcenia się 
na tamtejszych uniwersytetach.

Co zaś do sprawy utworzeni* katedry prawa 
polskiego na uniwersytecie krakowskim, nadmienia 
Namiestnictwo, że kwestję tę uchyla fakt istnienia 
tej katedry na wymienionym nniwersytecie.

Istniała ona od dawna, a obecnie zajmuje ją 
prof. dr. Bobrzyński, który wykłada obok prawa 
polskiego także prawo niemieckie.

Gmina miasta Nowego Targu za pośredni­
ctwem tamtejszego Wydziału powiatowego rozpo­
częła jeszcze w roku 1870 starania o utworzenie 
w Nowym Targu niższego państwowego gimnazjum.

Sprawa postąpiła o tyle, że gn na wystawiła 
już odpowiedni na pomieszczenie gimnazjum bu­
dynek, a komitet obywatelski zebrał sarnę 2000 
złr. na sprawienie przyborów naukowych.

Pomimo to uwiadomiła Wydział kraj. Rada 
szkolna krajowa pismem z dnia 12. lutego 1884, 
że minister wyznań i oświecenia nie uwzględnił 
tej prośby „z uwagi na finansowe położeuie pań­
stwa."

(C iąg dalszy nastąpi

Ziemie polskie.
Wilno 1. sierpnia. Pod tą datą K ra j zamie­

szcza korespondencję z której wyjmujemy nastę­
pujący ustęp: „Znany uż czytelnikom Kraju  pro­
jekt wyższej szkoły realnej w Wilnie, mający 
wkrótce wejść na porządek dzienny obrad Rady 
miejskiej, w nowym jej skład: e, stara się w tej 
chwili właśnie szczęśliwie ominąć wszelkie pod­
wodne kamienie i rafy. Ze względu na szczególną 
doniosłość tej sprawy dla naszej prowincji, pozwo­
limy tu sobie w krótkości przypomnieć czytelni 
kowi cały jej przebieg. Projekt szkoły techniczno 
agronomicznej cesarza Aleksandra II. był szcze 
gółowo, & dodamy to od siebie, i sumiennie wy­
pracowany przez zarząd wileńskiego okręgu nau­
kowego, który jej zakreślił charakter przeważnie 
praktyczny, jako odpowiadający naglącym potrze­
bom ludności. Wobec nieustalonego jeszcze dotąd 
w szkołach realnych systemu wychowania, zezwa­
lającego na pewne modyfikacje form, stworzouo 
typ szkoły między sześcio - klasową realną i wyż­
szym zakładem specjalnym, o dwu-rocznych kur­
sach, z których każdy się dzieli na 2 wydziały: 
agronomiczny i techniczno-budowniczy. Program 
nauk w tej szkole, należący właściwie do szkół 
przemysłowych, zamierzono ograniczyć do szczu­
płej liczby przedmiotów teoretycznych, a więc w 
liczbie 135 lekcyj w tygodniu na oba kursach 
wypadało 45 na ćwiczenia praktyczne, rolnictwu 
poświęcono lekcyj ł2  i tyleż chemji, budownic­
twu 17, budowaniu maszyn 7, mechanice 8 it . d 
Wychowańcom po ukończeniu nauk miało służyć 
prawo wstąpienia do wyższych zakładów specjal- 
uych, po złożeniu egzaminu weryfikacyjnego, po­
nieważ pierwszy kurs zakładu odpowiada dodat­
kowym klasom istniejących szkół realnych, na­
stępnie prawo niestawania do wojska przed upły 
wam lat 24 i wreszcie prawo dn rangi klasy 14. 
Co do uposażenia szkoły, takowi całkowicie było 
zabezpieczone, albowiem miasto wyznaczyło na 
jej utrzymanie roczn.e 4.000 rubli, darowało ka­
mienicę i folwark Leoniszki pod Wiluem, mający 
1 włókę oLm ru, dla uwzględnienia formy wzoro 
wej, ziemiaństwo iś nasze ułożyło w tym cela 
jednorazowo przeszło 20 tysięcy rubl'- Pomimo, że 
w mowie będąca szkoła nie wymaga żadnych od 
skarbu państwa kosztów, projekt jej, jakkolwiek 
popierany przez zarząd okręgu naukowego, 
robił się o opozycję komitetu uczonego m i­

nisterstwa oświaty, respective jednego z człon­
ków jego, p. Andrejewa. Powołany do zaopinjowa- 
nia w tej materji szanowny profesor orzekł sta­
nowczo, że nasi wychowańcy szkół realnych nie 
dążą bynajmnijj i nie pragną wyższej oświaty, a 
ztąd i ranga 14tej klasy jest całkiem dla nich 
zbyteczną i pobór do wojska nie później jak do 
22 lat powinien być odłożony. Miało to znaczyć, 
że powyższy projekt w całości i w szczegółach 
na nic się nie zda, że zamiast knsić się o wcie­
lenie go w życie, może nam wystarczyć szkoła 
profesjonalna czyli realna 3 klasowa (5, 6 i 7 
klasy) o dwu wydziałach, chociażby z niższym 
programem nank, jak np. matematyki. Wychowań­
com jej, utrzymuje p. Andrejew, należy stanowczo 
zabronić wstępn do wyższych zakładów. Gdy ra ­
da miejska, nie mogąc się zgodzić na takie zre­
dukowanie swego projektu do typu szkoły profe­
sjonalnej, nie odpowiadającej zgoła zamiarom in i­
cjatorów, wznowiła staranie o zatwierdzenie pier­
wotnego projektu; powtórne zabiegi nie zdołały 
również przekonać p. Ar.drejewa, stałego w swej 
gorliwości o to, aby w Wilnie nie postał i cień 
jakiegokolwiek wyższego zakłada. Owoż ta osta­
tnia, źle nkryw&na nuta, wyraźnie dźwięczy i 
w odnośnym artykule Wileńsk. Wiest. nr. 145, 
którego redakcja opatrzyła na drogę należytym 
dopiskiem. Biorąc z grubsza, co do twierdzenia, 
że nasi realiści nie pragną wyższej oświaty, od­
powiedzmy razem zp. kuratorem, że 92 °/» uczniów, 
kończących szkoły realne, kołacze do wyższych 
zakładów w stolicy, że nasza miejscowa młodzież 
(nie wyłącznie tylko żydzi i synowie stróżów), 
dąży nie do powierzchownego wykształcenia 
profesjonalnego, lecz do wyższego, co najmniej 
zaś do ugruntowania nabytych jnż wiadomości. 
Uwaga znown komitetu, że nadanie realnemu wy­
chowaniu ściśle praktycznego kierunku jest głó­
wnym zamiarem rządn, ostać się również nie 
może wobec tego pewnika, że takowemu kierun­
kowi właśnie bardziej odpowiada wileński projekt 
szkoły, niż stworzony przez p. Andrejewa. Pa­
miętajmy zresztą ogólną zasadę nstawy z roku 
1872, że wszelkie szkoły realne powinne przede- 
wszystkiem czymć zadość istotnym potrzebom lu­
dności. Można do pewnego stopnia być wyrozu­
miałym dla profesora, który mieszkając stale nad 
Newą, mniema znać dokładniej, niż my tu na 
miejscu, potrzeby naszej ludności, lecz redakcja 
W  isinika snać nie zna wileńskiego projektu, 
skoro twierdzi, że wyższa szkoła techniczna po­
większy tylko przepaść, istniejącą między nauką 
szkolną, a życiem praktycznem. Jużeśmy zazna­
czyli, że powyższy zakład ma właśnie na celu 
zapobieżenie tej ewentualności.

Warszawa 21. sierpnia. Według ostatnich 
obliczeń urzędowych, dochody z Królestwa Polskie­
go wynosiły w roku zeszłym :

Podatków akcyjnych . . . 19,850.000 rs.
Stemple, sądowe itp. opłaty . 2,000.000 „
Opłaty z kolei żelaznych . . 597.000 m
Opłaty c e l n e   19,800.000 „
Opłaty handlowe . . . .  1,126.000 „
Podatki z różnych źródeł . . 8,337.000 „

Razem 51,710.000 rs.
Stosownie do obliczeń ministerstwa finansów, 

podatki p wyższe ściągają się: 19,065.260 mórg. 
gruntów dworskicn, włościan i mieszczan : 132.686 
zabudowań należących do pojedynczych właści­
cieli, przedsiębiorstw przemysłowych i handlowych; 
593.063 nieruchomości włościańskich i 51646 
zabudowań w osadach O liczbie domów miast, 
w obliczeniu ponyźszem, wiadomości nie znaj­
dujemy.

Liczba zakładów wykupujących bilety na pra­
wo handlu i przemysłu przewvźsza cyfrę 76.000; 
w tej liczbie pierwszej gildji 586, drugiej gildji 
5.969 ; patenty na handel drobny 51.700; świa­
dectwo na przemysł miejski 17.950. Rozkład za­
kładów tych na gubernie, bardzo jest nierówny; 
z liczby 586 patentów pierwszej gildji, na guber­
nię warszawską wypada 322, na piotrkowską 114, 
na pozostałe ośm gubernji 150. Z liczby 5.969 
patentów drugiej gildji, na warszawską gubernię 
wypada 1.725, na piotrkowską 971, na pozostałe 
3.274. Wreszcie z liczby wszystkich w ogóle za­
kładów i przedsiębiorstw na gubernię warszawską 
wypada 22.280 (to jest więcej jak część czwar­
ta), na piotrkowską 9.550, na pozostałe gubernie 
45 280.

W V

Kronika lwowska.
(E  was spatt aber vom Her zen. Mowa niepo wie­
dziona w Krakowie przez członka moralnej straży 
pożarnej. Wracamy do monopolów. Sowa na Walach 

Namustnihowskich.)

Kajałem się przez cały ubiegły tydzień w 
przedsionku matki „Sławy" jak Henryk III. na 
podwórzu w Kanosie. Przeszłej sobety wśród pod­
niosłego gwaru uroczystości krakowskich, nie 
umiałem jakoi wzbudzić w sobie owego ognia 
miłości słowiańskiej, bez którego wszelka pieczeń 
klerykalna i reakcyjna, dostałaby się na pół 
surową na stół wysokiej kamaryi i tych, kto 
rzyby nią zostać pragnęli. W istocie, Znicz, który 
płonie we mnie, nie wystarczyłby był nawet na 
upieczenie tego koncesyjnego wróbla, którego je ­
szcze nie mamy w ręku, podczas gdy tysiące 
innych, zjada nam proso. Wielkie szczęście, że 
maszyna drukarska poucinała niektóre nstępy z 
mojej kroniki, które jej się zapewne wydały zbyt 
cbłodnemi i tym sposobem przemieniła szereg 
moich uwag o praktycznym pożytku braterstwa 
słowiańskiego w nieszkodliwy nonsens, pod któ 
rym raczyła mnie podpisać per nomen et engnomen, 
nic już z tych sześciu liter uciąć nie mogąc. 
W przekonaniu, że lepiej późno niż nigdy, roz­

grzewałem się przez ośm dni coraz bardziej i 
teraz pałam już chęcią przyciśnięcia milionów 
słowu iskich do mojego łona, ale donoszą mi nie­
stety, że wszyscy pobra tymcy opuścili już Kraków
i zostali tylko: pan Kwapił w urzędzie telegra- 
.cznym, jako też pp. Pospiśil, Doleżal, Zavrtal i 

Voslacek w różnych innych dekasterjach. Mniej­
sza o to, kocham i tych, und bedauere sehr, dass 
ich nicht besitze den lieblichen Zunge bómisoken, 
ich gebrauche gemeinverstandliche slavische Mun- 
dart, weil es reisst sich aus meineu 9lavisohen 
Herzen eiu donnerndes: Slava 1

Spodziewam się, ze szanowna Redakcja tego 
wylewu uczuć moich nie umieści w rubryce: 
„Germanizacja* albowiem mimo germańskiej 
szaty, przesiąknięty on jest na wskroś tak sło­
wiańskim duchem, że mógłbym go użyc za alegat 
do podania o posadę przy dyrekcji domen rzą­
dowych w Galicji.

W sprawie wakacyjnych rozjazdów słowiań­
skich otrzymałem z Wiednia pismo, z którego 
wynika, że na uczcie lanej dla Kroatów w re­
stauracji „zur StadtWien* wygłoszone były dwie 
mowy po polsku, a nie jedna. Członek Towarzy­
stwa „Zgoda* przemawiał w duchu panslawisty- 
cznym. Prezes „Ogniska* zaś, p. Meissner, mówił 
tylko o podobieństwie pos annictwa Kroatów i 
Polaków w obronie cywilizacji Zachodu, przeciw 
dziczy wschodniej, i o wytrwałości Czechów, oto­
czonych zewsząd obcym żywiołem. Jakby te f to

pięknie było, gdyby w Krakowie wystąpił był kto 
z tamtejszej moralnej straży pożarnej i poduiósł 
n. p. „że każdy naród miewa wprawdzie wielkich 
ludzi, t. j. ludzi, którzy wyrastają po nad swoje 
otoczenie, ale że rzadziej zdarzają się wielkie 
genjusze, kt óre wyrastają po nad cały swój czas 
i świecą wiekom potomnym. Tu wypadałoby do­
dać, żc dwa tylko słowiańskie nazwiska w tem 
wyższem znaczeniu zajęły m;ejsce w panteonie 
lndzkości: Kopernik i Hus i że jednym z nich 
szczyci Ję Polska, a drugim Czechy. Jeden z nich 
złamał przesądy, które wkładały pęta na wiedzę 
ludzką; drugi, na wiele lat przed Lutrem i Kal­
winem. uczuł potrzebę i podniósł myśl reformacji 
kościoła. Na gruncie t a k i c h  zdobyczy, a nie na 
gruncie statutu organizacyjneg > dla jeneralnej 
dyrekcji państwowych kolei żelaznych, wartoby 
krzyknąć: Na zdar! i Slava 1 My zaś dumę po­
kładamy nie tylko w tem, że Kopernik był samo- 
istniejszym myślicielem od Husa, ale i w tem, 
że pod berłem Jagiellończyka włos nie mógł spaść 
z głowy polskiego uczonego, podczas gdy Lu- 
ksemburczyk dał spalić czeskiego reformatora.* 

Moralna straż pożarna krakowska, nie wystą­
piła z podobną mową, ale nie siedziała ona w 
zakrystji i nie drżała ze strachu podczas odwi- 
dzii czeskich, jak to przypuszcza fejletonista 
K ur jera Codziennego piszący „Z chwili.* Tak 
zwany „rząd moralny* nie obawia się takich de- 
monstracyj, bo umie on wynikowi ich nadać kie­

runek dla siebie pożądany —  i choć Sok^czeski 
odda cześć Kościuszkowie to parlament pod pre 
zydencją Smolkiego, powoli ale skutecznie posu­
wać będzie w tył wskazówki na zegarze zazna­
czającym postęp.

Zjazdy, zgromadzenia, wiece nie straszą dziś 
partji konserwatywnej. Hr. Egbert Belcredi nade­
słał telegrafem pozdrowienie swoje wiedeńskiemu 
wiecowi kupców korzennych, którego uchwały pa­
chną o sto mil, wiekami średniemi. Kto ciekaw 
niech je czyta w dawniejszych numerach Dzienni- 
ka\ prześcignęły one o wiele p. Niemczynowskie- 
go. Teu nie pomyślał wcale o zakazie sprowadza­
nia ta .'e j odzieży zaądkolwiek; kupcy tymczasem 
domagŁją się, ażeby zabroniono sprowadzać kawę 
z Tryestu lub Hamburga w pakietach 5 kilowych. 
I\ Niemczynowskiemu ani się nie śniło o ukazie 
do żonatych, ażeby się] nie ważyli używać swoich 
żon do przyszywania brakujących guzików i do 
innych naprawek przy sukniach; knpcy zaś poru­
szają stosunki matrymonialne, bo zakazują kawa­
lerom należeć do stowarzyszeń spożywczych. Pię- 
knie będziemy wyglądać, jeżeli w ten sposób je­
dna gałęź przemysłu i handlu po drugiej, zażąda 
monopoln dla swoich członków i znajdzie takich 
hr. Egbertów Belcredich, którzy z przyjemnością 
powitają jej nsiłowanie.

Wszystko to atoli o czem pisałem dotych­
czas, działo i dzieje się po za Lwowem. U nas 
cicho jak w Raju przed wynalezieniem liścia figo­

wego. Najwięcej jeszcze uwagi zwróciła na siebie 
sowa, drzemiąca w biały dzień na drzewie na­
przeciw gmachu ck. Namiestnictwa. Przypatrywały 
się jej tłnmy, a wtajemniczeni opowiadali, że jest 
to ptak przyboczny Miuerwy który czeka tutaj 
na swoją panię, albowiem bogini mądrości znaj­
duje się w tej ch wili na konferencji w prezydjum 
najwyższej ck. władzy krajowej. Żałowano po­
wszechnie, że nigdy jakoś nie widać sowy drze­
miącej na jakiem drzewie ogrodu] Miejskiego na­
przeciw gmachu Sejmu i Wydziału krajowego. 
Snać Pallas Athene nigdy tam nie zagląda; a 
zdałaby się jej rada, np. co do pomocy potrzebnej 
ukończonym nczniom zakładu drohowyzkiego, któ­
rzy nie mogą znaleźć umieszczenia w warstatach 
naszych rzemieślników pracujących pod hasłem: 
drogo, ale licho. Zamiast poprzeć co dyrekcja za­
kładu zrobiła . »  własną rękę w tym kierunku, 
zniweczono jej dzieło. Przy inspekcji zaś rzemiosł, 
jeden z delegatów autonomicznych, skrytykował 
zupełnie system uczenia i wyraził się, że np. 
uczeń stolarstwa, nie powinien w pierwszym roku 
robić nic, jak tylko nosić deski. W drugim roku 
powinien przypatrywać się drugim, gdy robią, a 
dopiero w trzecim można mu dać piłę do ręki. 
Bogini mądrości byłaby bardzo pożądanym go­
ściem w przybytkach naszej autonomii. Niechaj 
zaszczyca Ateńczyków swoją opieką, ale niechaj 
nie zapomina o innych stronnictwach i ludziach.

Jan Lam.



DZIENNIK POLSKI.

Podpułkownik Cserkasow, naczelni!: gu ia i 
lualny landarmerji Siedleckiej, jak donosi tele­
gram Pnieumika Warszawskiego, dostał od cara 
order św. Włodzimierza 4-ej^ kdasy, rozumie się, 
za gorliwość w nadzorze unitów podlaskich.

Dniewnik Warszawski donosi, iż w dniu 23.. 
i 24. bm. jenerał-adjutant Hurko  ̂ udaje się do 
Nowogeorgjewska i do obozu małkińsldego na re­
wię wojsk miejscowych. W dniu zaś- 28. bm. na­
stąpi przegląd kawalerji zebranej pod Skiernie­
wicami, a w dniu 29. bm. przegląd wojsk stoją­
cych obozem w Końskich. Wreszcie w dniu 30. 
bm. ma się odbyć rewja kawnlerji gwardji kwa­
terującej w Łazienkach, oraz pułków 6 dywizji 
kawalerji, stojącej obozem we wsiach do okoła 
Warszawy. Przegląd kawalerji odbędzie się na 
polu powązkowskiem. —  W  wielkich manewrach 
wojsk okręgu warszawskiego między Bugiem a 
Narwią, wezmą udział między innemi artylerja 
forteczna oraz parki pontonowe i telegraficzne.

Mosk. Wied. donoszą, iż zwierzchność okręgu 
naukowego warszawskiego roztrząsa kilka spraw, 
dotyczących nauczania ludowego, mianowicie spra­
wę nauczania .obowiązkowego w  pewnych czę­
ściach okręgu, kwestję urządzenia ez-kół miejnkich, 
powiększenia wykładów języka ałowiaói a® go w 
szkołach ludowych rosyjskich oraz kw esty  prze 
niesienia podatku szkolnego na gm i* ''

Sprawy zagraniczne,
Petersburg 18. sierpnia. Prawosławne 'Towa­

rzystwo w Palestynie, istniejące od 1882 r., jak 
piszą Moskow. Wied., energicznie rozwinęło swą 
działalność. Głownem zadaniem towarzystwa jtfst 
podtrzymywać prawosławie w ziemi Świętej 
i  dawać pomoc rosyjskim pielgrzymom Odsamego 
początku swojej egzystencji towarzystwo dokłada 
wszelkich starań w cela podtrzymania tam pra­
wosławnej religji, zaprowadzę? i szkół dla pra­
wosławnej ludności tamtejszej, szpitali dla tuziem­
ców i pielgrzymów, a także aby ułatwiać odby­
wanie pielgrzymek do ziemi Świętej rosyjskim 
pątnikom. Towarzystwo założyło już trzy szko­
ły  i zebrało odpowiednie sumy na pobudowanie 
dwóch cerkwi.' jednej w Jafie, drugiej w Me- 
diudży.

Niejakiego Grosmana, który przed trzema la - 
ty skradł w Banku państwa 85.000 rs. i do tego 
czasu zręcznie się ukrywał, udało się na ko­
niec pochwycić agentom tajnej, petersburskiej po­
licji. Petersburg. IAstok pisze, że przy Grosmanie 
i jego kochance, wraz z nim aresztowanej, zna­
leziono tylko nieznaczną sumę pieniędzy.

Wydawane w Petersburgu czasopismo Pucz 
(Promień) przez p. Okreitza, znanego ze swojej 
antypatji do żydów, zostało nabyte przez grupę 
żydowskich kapitalistów petersburskich za sumę 
100.000 rs. Naturalnie, że pismo to zmieni zupeł­
nie kierunek i tendencję —  a p. Okreitz zrobił 
przytem niezgorszy interes.

Przedwczoraj, podczas objadu w pałacu kra- 
snosielskim, car wzniósł toast za zdrowie cesarza 
aostrjackiego z powoda jego urodzin. Mazyka za­
grała hymn austrjacki. Obecni mieli na sobie or­
dery i wstęgi anstrjackie.

Były minister finansów, a obecnie członek 
departamentu ekonomicznego w Radzie państwa, 
Abaza, mianowany został przewodniczącym w tym­
że departamencie.

Wczoraj w ogródka na ulicy Puszkinowskiej, 
wobec towarzyntwa ministra spraw wewnętrznych, 
naczelnika i głowy miasta, oraz deputacji liceum 
i literatów, odsłonięto pomnik wzniesiony na cześć 
poety Puszkina. Na uroczystości znajdował się 
jenerał Puszkin, syn poety. Puszkin przedstawio­
ny jest w postaci stojącej, ze złożonemi rękami, 
z książką pod pachą.

Nihililiści nie zasypiają, na co nowe groma­
dzą się wskazówki. Oto mówią w Petersburgu, a 
nawet pisze St. Petersburger Ztg., że car z care 
wicsem i ministrem spraw wewnętrznych dnia 5. 
września ma wyruszyć do Warszawy, ale nie 
prostą drogą kolei żelaznej, tylko morzem na 
Gdańsk. W Warszawie zabawić ma dni kilka, i 
potem nawrócić na Moskwę do ziemi dońskich 
Kozaków. Mówią także, że car w drodze na Gdańsk 
pragnie usilnie spotkać się z cesarzem Wilhelmem. 
W Berlinie nawet rozniosła się pogłoska, że B ar­
ko przybył tajemnie do stolicy Niemiec, by na­
kłonić cesarza do spotkania z carem.

Jazda ta morzem daleko okrążająca, tajemni­
cą osłaniająca akt i cel podróży, wprowadza w 
kraju i za granicą na domysły, że do tak szcze­
gólnych przezorności zmusza wiecznie czujny ni­
hilizm. Dnia 14. bm przypomniał on się głośno 
straszliwym wybuchem w Kazania. W  lipcu je­
szcze zapowiadali nieznani ludzie, których dziś 
nikt wykryć nie zdoła, że wylecą w powietrze 
prochownia i inne gmachy. Mądre władze kazań­
skie nie dawały baczenia na bezimienne prze­
strogi aż spełniły się zapowiedzie, i dnia 14-go 
z piekielnym bukiem, przerażając mieszkańców, 
wyleciały w powietrze prochownia i w tej samej 
niemal chwili pięć innych rządowych budowli, za- 
typując gruzami przeszło stu ludzi. Pod oknami 
gmachu policji znaleziono nadto zagasłą bombę 
dynamitową.

Wydział Towarzystwa bratniej pomocy słucha­
czów politechniki lwowskiej urządza jutro w niedzielę 
wycieczkę do Rudna (przy stacji kolejowej Zimnawoda- 
Rudno) na dochód Towarzystwa przy współudsialc ka­
peli wojskowej pułku Packenyi pod kierownictwem ka­
pelmistrza Palla. Nader urozmaicony program, w któ­
ry wchodzi strzelanie z flobertów i łuków, puszczanie 
balonów, gry towarzyskie, przejażdżka łódkami po sta­
wie , spalenie ogni sztucznych, uczynią publicz­
ności pobyt bardzo przyjemnym. Spodziewać się nale­
ży, że publiczność ze względu na szlachetny cel 
i miłą zabawę, pospieszy licznie na tę wycieczkę. —  
Odjazd pociągu z głównego dworca o godzinie 3 po 
poładnin.

Wydział Towarzystwa bratniej pomocy słucha­
czów wszechnicy lwowskiej uprasza nas o zamieszcze­
nie następującego pisma:

Zachęcony zaufaniem, z jakiem szan. rodzice i 
opiekunowie tak ze Lwowa, jako też z prowincji, po- 
szuknjąc nauczycieli domowych i korepetytorów, dotąd 
po nich do Towarz. naszego się udawali, wydział Tow 
bratniej pomocy akademików przy zbliżającym się no 
wym roku szkolnym uprasza szan. rodziców i opieka' 
nów, aby szukając nauczycieli, udawali się do Towarz, 
bratniej pomocy, które mając z jednej utrony za 
danie przychodzić biednym akademikom z pomocą, nie 
zaniedba przyjść z nią i szan. rodzicom, polecając im 
tylko takich akademików jako inatruktorów, których 
kwalifikacje pod każdym względem zna, i którzy na 
zaufanie rzeczywiście zasługując, przyjętemu na się 
obowiązkowi godnie odpowiedzą

Wiec ruski, zwołany przez akademików kilka 
tygodni temu w Kołomyi, posiadał, jak to wiemy ze 
sprawozdań, cechę stanowczo antimoskalofiską. Można 
było tedy spodziewać się, że uczestnicy jego ściągną 
na siebie gromy takich organów, jak Słowo i Nauka. 
P iło  broni oczywiście wiecn i akademików przed ata 
kami moskalofilskiej prasy lwowskiej. I  tak np. Nauka 
nderzyta na wiec z tego powodu, iż jeden z mówców, 
którzy tam głos zabrali, naliczył tylko 15 miljonów 
Łtasinów, gdy zdaniem Nauki jest Russkich 80 mi- 
ljnów. P iło  na to odpowiada, że niech sobie p. Bi- 
łonu .trsyma swoje 80 miljonów, a nasza młodzież 
ruska, niech pracuje dla tych miljonów, które ma przy 
sobie, "W pośród których żyje. Jeden z mówców na 
wiecn, teolog Kirczów domagał się znów, ażeby bi 
bijoteka w „Narodnym domu* we Lwowie otwartą 
została dJa użytku publicznego i wychowanków bursy 
w „NarodLnym domu,11 aby zarząd nie posyłał do nie­
mieckiego gimnazjum, ale do rnskiego. Fejletonista 
Słowa narwał to przemówienie p. Kirczowt. „katili- 
narskiem* i  oświadcza, iż zarząd instytucji tej nie 
pójdzie *a głosem wiecu młodzieży, bo „gromada* 
rozkradłaby bibljotekę „Narodnego domu,* gdyby ją 
otwarto dla publicznego użytku. Na to odpowiada 
P iło , że istnieje na świecie bardzo wiele bibljotek 
publicznych, a jakoś ich nikt nie okrada, więc może 
i bibljoteka „Narodnego domu* nie zostałaby zaraz 
roakradzioną, gdyby otwarto do niej przystęp publi­
czności. Zreastą, jak uczy doświadczenie, ci co kradną, 
o wiele chętniej dobierają się do gotówki niż do 
książek. Radsi przeto P iło  fejletoniście Słowa, ażeby 
raczej troszczył się o całość kapitałów „Narodnego 
domu* jak o to, ażeby bibljoteka nie została roz- 
kradzioną.

Szlachectwo. Pnłkownikowi i komendantowi do­
mowemu straży nadwornej zamka, Edmundowi Ogro- 
dowiezowi, nadał cesarz jako kawalerowi orderu żela­
znej korony m  klasy, w myśl statutn orderu, szla­
chectwa z przydomkiem „Monte Belyedere *

prezydjum sądu obwodowego w Tarnowie. —  II. Po­
sada oficjała albo asystenta przy urzędzie cłowym 
w Galicji z płacą 900 złr., względnie 600 złr. i 
systemizowanym dodatkiem aktywalnym. Warunki: 
ukończone gimnazjum niższe lub niższa szkoła realna 
albo ukończony zakład wojskowy równorsędny, lub 
wreszcie sseść-miesięczna ku zadowoleniu odbyta pra­
ktyka na próby; znajomość języków krajowych, zło­
żenie z dobrym postępem egzaminu z przepisów cło- 
wych i znawstwa towarów; złożenie kaucji w wyso­
kości płacy, z której jedna czwarta część zaraz w 
gotówce lub w obligacjach publicznych, resstę zaś 
ratalne odciąganie z  płacy uzupełnioną zostanie. Ter­
min podań do 31. sierpnia 1884 do powiatowej dy­
rekcji skarbu w Krakowie.

Neofitka. W  tych dniach odbył się w kościele 
św. Mikołaja chrzest, izraelitki Marji Stieglitz, roz-

Chrzestnymi rodzicami byli: 
kupiec tutejszy i pani Dziuba

Przeniesienie. Prezydjum Namiestnictwa prze- radzenia kontrolnego

wódki
Alfred Dzikowski, 
kiewiczowa.

Ś. P Teodor Bacciarelli, wnuk słynnego arty 
sty, b. żołnierz b. wojsk Napoleońskich, zmarł w tych 
dniach w Koninie, gdzie od dłuższego czasu prze. 
mieszkiwał. Ś. p. Teodor nrodził sie w Osieku 
(W . Ks. Łowickie), należącym niegdyś do Bacciarel 
lich, w rokn 1796. Wstąpiwszy do piątego pnłku 
piechoty odbył prawie całą kampanię i ciężko ranny 
w bitwie pod Szymanowem stracił nogę, którą mu 
amputował przyboczny lekarz Napoleona, dr. Anto 
marchi. Przeszedłszy następnie do służby cywilne, 
był przez dłngi czas prezydentem kilku miast pro 
wincjonalnych w Radomskiem i Kieleckiem. Był też 
na prowincji postacią powszechnie znaną.

Tegoroczne zgromadzenie kontrolne dla żoł­
nierzy, należących do obrony krajowej w ogóle, 
przeto tak dla tych, którzy przynależą do związkn 
gminy miasta Lwowa, jakoteż i dla tych, którzy do 
innych gmin przynależą, a we Lwowie przebywają, 
odbędzie się w dniach 14. i 15. października 1884 
Magistrat, podając rozporządzenie to do powszechnej 
wiadomości, wzywa wszystkich w latach od 1878 do 
1883 do ck. obrony krajowej asenterowanycb, jakoteż 
rezerwistów wcielonych do wojska w roku 1873, a 
zostających dziś na etacie obrony krajowej, jeżeli ich 
w rokn bieżącym ani do ćwiczeń w broni, ani do 
służby czynnej (wykształcenia rekrntów) nie powo­
łano, lub z jakichkolwiekbądź powodów od ćwiczeń 
uwolniono, aby w wyż oznaczonych dniach w oddziale 
ewidencji obrony krajowej, umieszczonym w kosza­
rach obrony krajowej pod 1. orj. 9, na nlicy Jabło­
nowskich we Lwowie, każdym razem o godzinie pół 
do 9. z rana, tern pewniej się jawili, ileże w razie 
niedostatecznego usprawiedliwiania zaniedbania ter­
minu > całą surowością w drodze dyscyplinarnej ka­
rani, a nadto po npływie 3 tygodni do odbycia kon­
troli dodatkowej będą obowiązani. Magistrat zwraca 
sarazem uwagę, że osobne karty powoławcze do zgro­
madzenia tego wydawane nie będą, oraz że każdy 

nadmienionych winien jest jawić się ze swoim pa­
szportem landweryjnym, ewentualnie także kartą wcie­
lenia, wydaną ma na wypadek mobilizaoji armii, żo­
naci saś nadto z nieostemplowaną metryką ślubu i 
takiemiż metrykami dzieci, których bezpłatnego wy­
dania z właściwych urzędów parafialnych winni za­
żądać. Podania nieobecnych w obrębie okręgn lwow­
skiego, o zadośćuczynienie powinności odbycia kontroli 
na innem, najbliższem im miejscn zgromadzonia kon­
trolnego należycie uzasadnione, można wnieść do 
binra ewidencyjnego obrony krajowej przynajmniej na 

tygodnie przed w » ».a onym wyżej termii.em sgro-

K R O N IK A .
Lwów dnia 23. sierpnia. 

wiadomości osobiste. Ks. kanonik Ry b i c k i ,
dziekan i proboszcz w Wierzchosławicach w pow 
tarnowskim, jest niebezpiecznie chory. —  Medari 
Obe r t y ńs k i ,  porncznik 13. pałka ułanów, otrzymał 
godność ck. podkomorzego. —  Minister D n n a j e w s k i  
jest jeszcze na wiłlegiatnrze w Ischl. Bawią tam 
także ks. Isabella S a n g u s z k o w a  z córkami księ­
żniczką Heleną i księżną S a p i e ż y ną ;  jest ks. da 
L  i g n e, siostra księżny Sangnszkowej; oczeknją przy. 
bycia księżny Jerzowej L n b o m i r s k i e j . —  W  Wie 
dniu zmarł wczoraj bar. T i n t i, ozłonek Izby panów. 
—  Franciszek L i s z t  bawi w Wejmarze i jest zdrów 
znpełnie. Wiadomość o oślepnięciu mistrza była więc 
nieprawdziwą. —  Dnia 17. bm. w Chełmży odbył się 
ślub dr. praw p. Michała H u l e w i c z a  z Torunia 
z p. Władysławą Z &w i s z a n k ą  z Warszowic, naj 
młodszą córką śp. Alfreda Zawiszy Czarnego.

Kalendarz. N i e d z i e l a  (24.): Bartłomieja —  
Cieszymira. P o n i e d z i a ł e k  (25 ): Ludwika kr.—  
Namysława. Wschód słońca o godz. 5. min. 15 
zachód o godz. 6. min. 46.

K a l e n d a r z y k  m y ś l i w s k i .  W  sierpniu wolno 
polować za dropie i pardwy; na ptactwo błotne 
wodne w ogólności; przepiórki i dzikie gołębie; kozły 
l jeleń1- Q4 połowy miestyca na bażanty i kuropatwy,

niosło inżyniera Zygmunta Dawida z Zaleszczyk do 
Przemyśla.

Inspektor obrony krajowe] arcyksiążę Rainer
przybędzie d. 24. bm. do Tarnowa, d. 25. do Krako 
wa, d. 27. do Rzeszowa, d. 28, do Przemyśla, d. 29. 
do Sambora, d. 31. bm. do Stryja, d. 3. września do 
Stanisławowa, celem inspekcji tamtejszych bataljonów 
obrony krajowej, a 5. września uda się do Janows, 
celem uczestniczenia w manewrach wojskowych, mają­
cych się odbyć w okolicy tego miasta. Podczas prze­
jazdu przez Lwów 4. września przenocuje w hotelu 
Zorża, a po manewrach 6. września wieczorem odje- 
dzie do Wiednia.

Statystyka pocztowa. W  lipon podano we 
Lwowie 198.723 listów prywatnych niepoleconych 
między temi 12.563 do adresatów w miejscn) ; 38.512 

kart korespondencyjnych; 6456 posyłek pod opa­
ską ; 4562 posyłek z próbkami; 134.953 egzemplarzy 
gazet ; 127.712 listów urzędowych ; 13.456 listów
poleconych; 9987 przekazów na kwotę 339.765 złr. 
17 ct.; 54.656 posyłek wartościowych (między temi 
12.002 sa pobraniem w kwocie 148.915 złr. 17 ct.). 
Ogółem 589.017 posyłek, zatem o 4554 więcej jak 

lipcu 1883 r.
Nadeszło zaś do Lwowa: 159.912 listów pry- 

watnyoh niepoleconych, 28.138 kart korespondeneyj 
nyeh; 6525 posyłek pod opaską; 4523 posyłek

próbkami; 28.312 egzemplarzy gazet; 56.453 
listów urzędowych; 25.386 listów poleconych; 23.582 
przekazów na kwotę 409.525 złr. 75 ct. ; 30.684 
posyłek wartościowych (między temi 9512 za pobra­
niem w kwocie 98.984 złr. 72 ct.). Ogółem 363.515 
irzesyłek, zatem o 2161 więcej jak w lipon 1883.

W sprawie Schwarz-Kamiński przesłuchał już
sąd krajowy w Wiedniu świadków ku wilczej pamięci, 
między innymi adwokata dr. D u n i e o k i e g o  (a nie 
dr. Dunajewskiego, jak to mylnie podaliśmy sa inhemi 
dziennikami.)

Wiadomości dyecezjalne. Arohidyecezja l.wowska 
obrz. łac. Prezentę na Sokal regiae eollationis otrzy­
mał ki. Alojzy Rainhart, prob. w Rodatyczach. —  Ks. 
Jan Peters, admin. w Zaleszczykach , został koopera- 
torem w Wojniłowie. —  Ks. Leon Wałęga powróciw­
szy z Rzymu, został mianowany prefektem II. w se- 
minarjum chłopców i kooper. parafji św. Marcina. —  
Ks. Błażej Janór, koop. expoz. w Machlińcn, uwoinio- 
ny został od obowiązków excurr. parafji Sokołowa.—  
Ks. Maksym. Yass, kapelan lokalny w Andreasfalva, 
trzymał kan. instyt. na parafję Hadikfalya. — Ks. 

Zoles Jędrzej, admin. parafji Hadikfalva, został adm. 
kapelaąji Andreasfalva.

Dyecezja tarnowska. Ks, biskup wyjechał d. 14. 
bm, do Staniątek, w celu odbycia wizytacji klasztorn 
PP. Benedyktynek. —  Ks. J. Bieniek, wikary w Ka­
mienicy, ustanowiony administratorem tamże. —  Prze­
niesieni: ks. Jakób Chalcarz, admin. w Okulicach, na 
wikarego do Trzciany, a ks. Błażej Sąsiadek z Trzcia- 
ny do Osielca.

Konkurs. Ministerttwo wojny ogłasza konkurs 
dla wysłużonych podoficerów na następujące posady 
manipnlacyjne: I. Posada kancelisty przy sądzie po­
wiatowym w Pilznie z płacą 600 złr. i dodatkiem 
aktywalnym 120 złr. Warunki: znajomość języka 
polskiego i niemieckiego słowna i piśmienna, biegłość 
w manipulacji sądowej, w braku innych dowodów pod 
względem uzdolnienia, trzymiesięczna oo najmniej pra­
ktyka ku zadowoleniu odbyta; słożenie egzaminu ta­
bularnego. Termio podań do 11, prześnią 1884 do

W ykaz inspekcji dyrekcji po lic ji z d. 22. sierpnia, 
Skradziono pana M. T. bindę perłową, 6 sznurów 
pereł, parę kulczyków srebrnych z djamentami i 5 
pierścieni, z których jeden z monogr. M. T., dalej 2 
srebrne lichtarze, 7jsrebrnyeh łyżek, 7 srebnrych wi 
dolców, 2 srebrne noże, 3 srebrne łyżeczki do kawy, 
12 sznurków korali, pulares z kwotą 230 złr., port­
monetkę z kwotą 16 złr. i srebrny łańcuszek w łą­
cznej wart. 1000 złr., a pani L. W. złoty zegarek, 
2 prześcieradła, 4 podnszki i gotówką 3 złr. w łą­
cznej wart. 20 złr.

Kraków 22. sierpnia. ( Odjazd p. Tumlirza. 
Nowy projekt wodociągu. Wystawa rolniczo-prze­
mysłowa). Wyjazd p. Tumlirza opóźnił się tak, iż 
dopiero dziś o godz. 3. opuścił Kraków. Wielkie 
afisze doniosły publiczności o jego wyjeździe, to też 
peron cały w długości 200 metrów był literalnie sa 
pełniony żegnającymi. Śmiało liczyć można, iż obe­
cnych tak kobiet jak mężczysn było prseszło 2000 
osób. Panie nasze wręcsały mu bukiety —  nadto 
włożono do wagonu kilka ślicznych wieńców. P . 
Tumlirz w serdecznych a dla nas bardzo pochlebnych 
wyrazach podziękował za prsyjęcie. W  pierwszej 
linji zwrócił się do osoby prezydenta miasta dr. 
Weigla, potem do obecnych, a wywijając krakuską 
żegnał wszystkich. Publiczność rozentnzjazmowana 
podniosła p. Tnmlirza w górę i obniosła po dwakroć 
po peronie Poczem odśpiewano „kde dumow muj“ — 

z wagonn zapełnionego Czechami zabrzmiała pieśń 
Jeszcze Polska zie zginęła.* Przeszło 20  osób od­

prowadziło p. Tnmlirza do Krzeszowic, a nieustające 
ua zdar“ towarzyszyły pociągowi opuszczającemu 

Kraków. Pożegnanie to było w istocie jedną z naj­
ładniejszych scen całego póbytn gości czeskich.

W  drnkarni p. Korneckiego wyszła broszurka 
p. Adolfa Op i da ,  budowniczego, Krakowianina, 
traktująca o korzj ściach zaprowadzenia wodociągu 
tatrzańskiego z Olczy. Broszurka ta rozesłaną zo­
stała wszystkim radcom miejskim. Nie będąc techni­
kiem, muszę się ograniesyć na tern doniesieniu. Po­
zwolę sobie jeno zauważyć, iż bądźcobądź, woda z 
Tatr ma stanowczą wyższość pod każdym względem, 
a nadto Kraków w razie oblężenia mniej byłby na­
rażonym na zepsucie akwaduktn z Tatr, aniżeli z 
Regnlic.

Wystawa rolniczo-przemysłowa, jak się zdaje, 
odroczoną zostanie aż do r. 1 8 8 6 , a to głównie z 
powodu szkód zrządzonych w Galicji ostatnim wy­
lewem. Nad przedmiotem tym obradowano dziś, 
do stanowczych uchwał nie przyszło.

Z  pod W ad ow ic  22 . sierpnia. W niedzielę (2 4 . 
bm.) zjeżdża zię za inicjatywą p. Gostkowskiego z 
Tomic, wieln obywateli i osób bezpośrednio intareso 
wanych do Kleczy, majętności p. Sławińskiego, pre­
zesa wadowickiego oddziałn gospodarczego w celn na­
rady, jakich środków nżyć należy, aby zapobiedz wy­
lewom Skawy, pustoszącej za lada przyczyną okolicę 
całą na przestrzeni kilknmilowej. Prawdopodobnie za­
wiąże się spółka wodna, której z całego serca życzy­
my powodzenia.

Warszawa 2 1 . sierpnia. Jedno z binr techni 
cznych w Warszawie ma zamiar otworzyć bibliotekę 
specjalną dla rzemieślników, obejmującą fachowe 
książki dla ślusarsy, stolarzy, mechaników i t. d 
Przy bibliotece znajdować się ma poradnik, mający 
na celu udzielanie wskazówek technicznych rzemieśl 
nikom, oraz dostarczanie im informacji o miejscach

zakupna materjałów surowych i rynkach zbytu prze­
robionych produktów.

P. Aleksander Rosen, literat węgierski, tłnmacz 
kilku komedyj Fredry na język węgierski i niemiecki, 
bawi obecnie w naszem mieście.

Dr. Marceli Nencki, profesor uniwersytetu w 
Bernie, bawi od kilku dni w naszem mieście.

Odbudowanie teatrn w Łazienkach jest już na 
ukończenia. Odświeżona została widownia, amfiteatr 
dla pnbliczności i zewnętrzna posada. We wrześniu, 
jeżeli pogoda poswoli, urządzonych ta będzie podobno 
kilka teatralnych przedstawień (podczas pobytu cara).

Przy budowie nowych domów w Warszawie 
wszystkie schody frontowe i w oficynach układane 
być mają z żelaza lab z kamienia; nad zachowaniem 
tego przepisu czuwać ma wydział budowniczy miejski 

Zwłoki ś. p. Władysława Pranickiego, zmarłego 
w Paryża, sprowadzone zostały oiegdaj koleją do 
Warszawy. Na kirze trumny spoczywał międsy innemi 
duży wieniec z napisem: „od nieobecnych w kraju* 

Zatwierdzona w Petersburgu ustawa Towarzy 
stwa ogrodniczego w Warszawie i nadesłana jnż 
projektodawcom, tłumaczona jest obecnie na język 
polski. W tych dniach w gronie inicjatorów Stowa­
rzyszenia odbyć się ma narada dla powzięcia posta 
nowienia w kwestjach przedwstępnych, dotyczących 
zawiązania Towarzystwa.

Onegdaj na placn Krasickich zapłonęły po raz 
pierwszy dwie latarnie gazowe systemu Simensa; 
rzucają one dokoła jasny snop promieni.

Czytamy w Wieku: Kilkudziesięciu Czechów,
z tych, którzy brali udział w uroczystościach kra 
kowskich, zakończonych świeżo, przybyło wczoraj do 
Warszawy, dla odwiedzenia naszego miasta. Pobra­
tymcy z nad Mołdawy, stanęli razem w „Hotelu 
Krakowskim*. Ponieważ przyjechali wczorajszym 
rannym pociągiem, przeto przez dzień cały zwidzali 
miasto, a dziś wybrali się do Wilanowa. Roznmie 
się, że z powoda takie , nadprogramowej i jakby za­
improwizowanej tylko wycieczki, nie przygotowano 
się tn wcale na przyjęcie tak miłycn gości. Niechaj 
jednak wierzą, że tn, również serdecznie jak w Kra­
kowie, żywimy dla nich nczncia.

Goście czescy po zwidzenia miasta i jego okolic, 
w dnin onegdajszym o godzinie lOej wieczorem opu­
ścili Warszawę.

Co raz się pewniejszem staje, że car przyjedzie 
dla tego to dla policji sprawiają na łeb na szyję 

nowę mnndnry, równie jak w dalszym ciągu taż po­
licja sprawdza świeżość flag. Zresztą wojska rozło­
żone w Warszawie otrzymały rozkaz, aby koło 23. 
b. m. rnszyły się z obozów w celu posajmowania 
stanowisk. Dokonać tego winne przed 1. września, 
bo cara się spodziewają po pierwszym. —  Do urzę­
dów kolei wydano rozporządzenie, aby w czasie przy- 
azdn cara, tak na stacjach, jak przy pociągach, któ- 

remi car jechać będzie, słnżba była wyłącznie polską. 
Chrarakterytczna to rzecz ze wszech miar, dowodzi 
ona bowiem z jednej strony, o ile Moskale nasłani 
do nas są przesiąknięci rewolucyjnemi ideami, z dru­
giej głębokiego przekonazia u władz, że my nie bie­
rzemy w tern żadnego ndziałn.

W kongresie lekarskim w Kopenhadze z rodaków 
brali ndział doktorowie : Kosiński, Hering, 

Benni, Adamkiewicz, Miknlich i Wicherkiewicz. Od­
czyty wygłosili: Kosiński, Mikniicz i Adamkiewicz.

Władysław Glinka. I  znown jeden z naszych 
rodaków chlubnie się odznaczył na poln pracy na­
ukowej zą granicą. Rodakiem tym jest p. Władysław
G-linka, wychowaniea znanego iiceam  „Ł o n ie  la G rand".
Jnż w rohn zeszłym p. G. zdał w retoryee pie rwszą 
część „Bausalanreatn*, a w tym rokn złożył egzamia 
w części drugiej w filozofji i uzyskał stopień „Ba- 
chelier des lettres*. Nadto, jako celnjący nczeń li­
ceom przeznaczony był p. Glinka do konkursu jene 
ralnego i nbiegał się o nagrodę z najlepszymi ucz­
niami ze wszystkich liceów i kolegjów w Paryżu, 
Wersaln i Vanves. których liczba wynosiła \60. 
Przedmiotem konknrsn była rozprawa filozoficzna : 
„Les vćritćs de l ’ordre morał ont ellas nn degrć on 
nn genre particnlier de certitude?* Po nczynionem 
przez komisję egzaminacyjną porównania i po odby­
tej naradzie całego gremjum nauczycielskiego, pier­
wszą nagrodę przyznano p. Władysławowi Glince. 
Młodemn rodakowi szczesze tego inkcesu powinszować 
należy.

Morderstwo w zakładzie obłąkanych. Z Pragi 
donoszą , źe w tamtejszym zakładzie obłąkanych ode­
grała się dnia 12. bm. tragiczna scena. Umieszczono 
tam bowiem w jednej celi dwóch obłąkanych, niejakiego 
malarza Hanicba, i robotnika nazwiskiem Swoboda. 
Obaj żyjąc ze sobą w najlepszej zgodzie, pokłócili się 
nagle w dnin powyższym, a Swoboda przyprowadzony 
do ostateczności rzneił się na swego współtowarzysza 
niedoli i udusił go. Sąd karny zarządził śledztwo, 
celem ewentualnego nkarania niedbałości w dopilnowa- 
nin chorych przez słnżbę zakłada.

W zamku Beauregard (depart. Seine et Oise) 
zmarł Feliks de Riqaer hr. Caramaa, kapitan kira- 
sjerów francuskich i kawaler legii honorowej. Zmarły 
spokrewniony z rodziną ks. Czartoryskich, po wojnie 
1870 r„ jako jeniec wojenny przebywał w Wielko- 
polsce w Tnrwi. Żył wówczas jeszcze jenerał Chła­
powski, który przed pół wiekiem uratował życie dzia­
dowi młodego jeńca, jenerałowi Caraman, w kam- 
panji moskiewskiej.

Za oceanem. W  sklepach niemieckich pojawiły 
się ołówki amerykańskie z firmą polską. Dostawca na­
zywa się Napiórski i ma fabrykę w Detroit, Zatrndnia 
w niej przeważnie ziomków.

Z kongresu wersalskiego. Czytamy w jednym 
z dzienników francuskich: W  tych dniach żandarm,
jadący drogą do Wersalu, spostrzegł leżącego w ro­
wie jakiegoś mężczyznę z podrapaną twarzą i poszar­
paną odzieżą. W przekonani u , że natrafił na jakąś 
ofiarę karczemnej bójki, na jednego z tych włóczęgów, 
których w okolicy nie braknje, zabierał się areszto­
wać go i rozpoczął indagac ę zwykłemi pytaniami:

„Kto jesteś i zkąd wracasz?* —  „Wracam z 
kongresu w Wersaln.* —  „A  przepraszam stokrotnie 
pana senatora!* rzekł żandarm, kłaniając się z usza­
nowaniem dygnitarzowi Rzeczypospolitej. Tak to Fran­
cuzi sami żartują, i słnsznie, ze swych „patres eon- 
scripti. “

Piękny czyn jenerała Gallifeta. Dzielny ten je­
nerał franenski przechadzał się w tych dniach na P®" 
ronię staeji Limoges. Nagle spostrzegł zbliżający si® 
pociąg, a na dwa kroki przed lokomotywą jakąś ko­
bietę z dzieckiem, przechodzącą przez plant. Jenera 
widząc grożące niebezpieczeństwo, rzneił się śmiało 
przed lokomotywę, raptownym ruchem pociągną a 
sobą kobietę i ocalił ją w chwili, gdy mia a ,paf)ć 
pod koła pociągu. Sam jednak nie zdołał nnąć się 
dość daleko, lokomotywa schwyciła go za po a od pal- 
tota, przewróciła i pociągnęła kilka kroków za sobą. 
Nie przypłacił wprawdzie życiem swego poświęcenia, 
ale potłukł się bardzo i zwichnął rękę.

Zapis. Rodzina nieszczęśliwego samobójcy, Tań­
skiego, który wystrzałem »  rewolweru, w kościele

św. Krzyża, życie sobie odebrał, nietylko, że ni® 
skorzystała z prawa dozwalającego jej unieważnić 
wyznaczony przez niego zapis rs. 1.500, jako pre­
miom na zapisanie najlepszego przewodnika morał' 
nego dla młodych ludzi —  lecz nadto jeszcze, kwotl 
wyznaczoną podwoiła — tak, że obecnie premiu® 
za napisanie takiego dzieła, wyniesie rs. 3 .0 0 0 . 
Wkrótce też komitet, zaproszony ze sfer lekarskich 
i literackich, zająć się ma ułożeniem warunków teg° 
konknrsn.

Pani Kowalewska. Tygodnik I I I  London News 
umieścił portret tej uczonej i powiada w dołączony® 
do niego artykule, że od wieków średnich, kiedy We 
Włoszech kobiety wykładały na uniwersytetach, p° 
raz pierwszy zdarzył się podobny wypadek, gdy 
w Stokholmie powierzono katedrę matematyki pani 
Kowalewskiej. Dziennik ten nazywa ją zresztą Ro­
sjanką.

Nowa moda. W  obecnym sezonie w Paryżu, 
damy zaczęły nosić cylindry, z fasom znpełnie do 
cylindrów męzkich podobne. Cylindry te mogą być 
różnych kolorów i czasami ozdabiają się małem skrzy­
dełkiem przypiętem z boku.

Narzeczona lorda. Romantyczna sprawa poszu­
kiwania słynnej z piękności młodej panienki zajmuje 
obecnie policję peszteńską W  poniedziałek po połu­
dnia zgłosiła się niejaka pani Kapy do dyrekcji po­
licji w Peszcie i oświadczyła, że jej 22-letnia córka 
Marja z dwom w Haraszti, gdzie pełniła obowiązki 
gnwernantki, znikła bez śladn. Rzadkiej urody dziew­
czyna poznała niedawno młodego lorda, który w od­
wilżmy przybył do stolicy i zatrzymał się kilka dni 
w Peszcie. Lord tak się rozkochał w pięknej Marji, 
że jej zaproponował małżeństwo i formalnie się z nią 
zaręczył, poczem wyjechał do domu, aby uzyskać na 
ten związek pozwolenie swoich rodziców. Marja Kapy 
postanowiła czas aż do powrotn narzeczonego prze­
pędzić w wiejskiem odosobnienia i przyjęła posadę 
guwernantki u właściciela majątku Havaszti. Ta® 
otrzymała smntną wiadomość, że rodsice odmówili po­
zwolenia i straszniejszą jesseze, że narzeczony, któ­
remu stosunki nie dozwalały żenić się wbrew woli 
rodziców, odebrał sobie życie w Londynie. Wieczore® 
tego samego dnia nieszczęśliwa dziewczyna znikła * 
Havaszti i odtąd śladu jej odkryć nie można. Zdaje 
się być niewątpliwem, że rozpacz doprowadziła ją do 
odebrania sobie także życia.

Kosztowne telegramy. W pewnym interesie fa­
milijnym chodziło o szybkie porozumienie się z panem 
G., przebywającym obecnie w Tobolskn. W  tym celu 
użyto drogi telegraficznej. W ciągn 4ch dni wysłano 
z Warszawy 4 depeszy z odpowiedzią, interes bowiem 
wymagał ciągłych wyjaśnień. Koszt tych telegramów 
wyniósł pokaźną snmę 540 rubli. Mimo to, wydatek 
dla strony zainteresowanej opłacił się znpełnie.

Pierścień Burbonów. Gdy w r. 1858 Jnljnss 
Favre bronił sprawy M. Naiadorffa, tzw. księcia Nor- 
mandji w pierwszej instancji, tenże będąc bardzo u- 
bogim i nie mogąc swemn obrońcy dać należytego w y­
nagrodzenia , rzekł do mego: „Nie jestem w stanie
okazać pana mojej wdzięczności, lecz pozwól, aby® 
mu w dowód mojej wdzięczności ofiarował na pamią­
tkę ten oto pierścień. Jest to antyk, pierścień nale­
żący do klejnotów burbońskich.* Jnljnsa Favre przy­
jął pieścień, włożył go na swój palec i nosił aż do 
śmierci. Ten historyczny pierścień jednakże odegrał 
później jeszcze ważną rolę. W  r. 1871 Jnljnsz Favre 
stanął sam na sam na prsyczółkn seyerskiego mostu 
przed księciem Bismarkiem. Chodziło a podpisanie 
preliminuje- - pokojowych, żelazny kanclerz przeczy­
tawszy głośno ustępy tego okrutnego pisma, zażądał, 
aby je minister spraw zagranicznych podpisał. Jnljnsz 
Favre podpisał, następnie i książę Bismark umieści­
wszy swój podpis, zdjął pieścień ze swym herbem i 
przyłożył nim pieczęć z laku ja  doknmencie.

—  Przyłóż-że i pan swoją pieczęć —  rzekł tedy 
Bismark do Fayrego.

Jnljnsz Favre odparł, że nie ma pierścienia ani 
ze zwemi literami, ani ze swym herbem. Wtedy to 
kanclerz spostrzegłszy drogi kamień na palcu Favra, 
który tej pamiątki nigdy nie zdejmował, dodał:

—  Więc połóż pan tę oto pieczęć.
—  To nie moja —  odparł Favre — to drogi 

npominek od pewnego mego klienta.
—  Nic nie szkodzi —  odezwał zię Bismark —  

możesz pan zrobić z niej użytek.
Fayre zdjął tedy drogi pierścień i przypieczęto­

wał nim ów straszny dokument, a tym to sposobem 
Siady pamiątki domn Bnrbonów zjawiły się poniżej 
pokojowych układów, obok podpisn sławnego adwokata 
i obok podpisu i pieczęci żelaznego kanclerza.

Statystyka zamachów. Petersburger z tg  umie­
szcza następującą statystykę zamachów, wykonanych 
w ciągn bieżącego stulecia na książętach, wybitnych 
mężach stann i urzędnikach. Jest ich 66 osób Na 
Rosję i Polskę przypada 22, na Francję 12, na Niem­
cy 7, na Angiję i Irlandję 6. na Hiszpanję i Wło­
chy po 4, na Anstrję , Grecję , Amerykę Potndniową 
i Serbję po 2. Pewna liczba takowych dopię}a ceiDi 
np. zamordowanie hr. Capodistrias, Kotzebuego, kięcia 
de Berry, hr. Rossi, księcia Karola U l  Parma, Lena, 
Lincolna księcia Michała serbskiego, cara rosyjskiego 
Aleksandra II, jenerała Iłezencowa, księcia Krapotki- 
na, obydwóch irlandzkich podsekretarzy stann, napa­
dniętych w dublińskim Feniks-Parku, prezydenta Gar- 
fielda itd.

Wiadomości literackie i artystyczne.
T e a tr . Dziś w sobotę dnia 23. bm. i jatro 

Jarmen,* opera w 4 aktach Bineta.

A rtyśc i dram atu i kom edji pr»gnąc przyjść
% pomocą koledze Sewerynowi 2 mojskiemn, który 
ciężko podupadł na zdrowiu, podjęli piękną myśl 
nrządzenia na dniu 31. - m- P°r&nkn artystycznego, 
w którym weźmie ndział cały personal teatralny. 
Będzie to prawdziwy turniej artystyczny, gdyż każdy 
z artystów będzie miał pole do popisn przedstawiając 
postać przypadającą do rodzaju jegj talentn. Między 
innemi wymieniono nam nowości, jako to : „Łapka na 
myszy* franka tłumaczona przez Marcelego Zboiń- 
skiego (PP- Dubicz i Nowakowska). Monolqg p, F i­
szera „Dumka Ukraińska* odśpiewa p. Koncewicz. 
^Podróżny monolog Coąólina odegra p. Wojdałowicz. 
o Antreprener w kłopocie* fraszka Chęcińskiego 
(Ruszkowski i Gostyńska). „Przez d2 . >rkę od klucza* 
odegra p. 8tachowicz, dalej czytam; w programie 
„Mazepa* (scena aktn 4.) Żelazowsk; i Żelazowska. 
„Hamlet* (scena aktu 3.) Woleński i -Aszpergerowa. 
Fat'nica“ tercet Bocskaj, Skalska, A ma. „Gałgan- 

duch* (scena z kupletami) odegra Ska.ski itd.
Dochód z porankn przeznaczony* na wyjazd p. 

Zamojskiego do miejuca kuracyjnego.
K om pozytorow ie p0l8Cy. Czeskie dzienniki Za­

pełnione są ocenami i sprawozdaniami z dwóch przed­
stawień teatralnych personaln scen;1 lwowskiej v/ Kra­
kowie, danych na powitanie gości sł( wiańskich, na 
intencję Zia2du i na nozesenie dnia urodzin cesarskich. 
Dawano „Straszny dwór* i „Krakowiaków i Górali*.
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Możykę M o n i u s z k i  podnoszą Czesi do zeni­
tu, wychwalając piękności, a szczególnie zaznaczają 
cechę jej słowiaóskości, wobec której nawet ntwory 
kompozytorów czeskich, jak S m e t a n a  i i., wy­
dają się reminiscencjami międzynarodowemi. O wy­
konaniu „Strasznego dworu* wyrażają się krytycy 
czescy z wszelkiem uznaniem, nie szczędząc słów po­
chwały naszym artystkom i artystom.

„Krakowiaków i Górali" powitali Czesi pod 
względem naszych melodyj narodowych jako swych 
dobrych znajomych ; natomiast samo przedstawienie, 
gra, śpiewy i tańce wprawiły ich w prawdziwy za­
chwyt. Panie S k a l s k a  (Basia), K a s p r o w i ­
c z  o wa (Zosia), G o s t y ń s k a  (Dorota) zyskały 
niepodzielne uznanie, tudzież chóry damskie.

Z pośród artystów zachwycili się Czesi głównie 
p. W o l e ń s k i m ,  jego sympatyczną powierzchowno­
ścią i nader przyjemnym głosem, tak w dykcji jak 
też i w śpiewie, ruchami szlachetnemi, grą inteligen­
tną, w Ogóle całą interpretacją roli Bardosa. Nie­
porównany humor p. S k a l s k i e g o  (Miechodmuch) 
i werwę p. M y s z k o w s k i e g o  (Bryndus) zapisują 
w swych pamiętnikach, przytaczając dosłownie nastę­
pujący kuplet :

Dotąd —  wielkie dwa narody,
Jedne po plemieniu,
Nie szukały z sobą zgody 
W  ścisłem zjednoczeniu.
Dziś nareszcie lody prysły,
Brat uścisnął brata,
Wełtaw płynie w nutty Wisły 
Ku zdumieniu świata 1...

Dyrekcja Towarzystwa przyjaciół sztuk pię­
knych we Lwowie podaje do wiadomości, że nade 
szły akwarele (dwie) Juliusza Kossaka: „Skrzetuski 
z Podbipiętą w drodze do Łnbniów* i „Bohun z Za 
głobą jadący do Rozłogów" z powieści „Ogniem i 
mieczem" Sienkiewicza.

Z konserwatorjum galicyjskiego Towarzystwa 
muzycznego. Dnia 1. września b. r. rozpoczyna się 
kurs szkolny pod kierownictwem artystycznego dyre­
ktora pana K. Miknlego. Następujące przedmioty 
będą udzielane: Nauka spiewn solowego i chóralnego; 
nauka gry na skrzypcach, wiolonczeli, kontrabasie, 
flecie, oboi, klarnecie, fagocie, waltorni; nauka gry 
na fortepianie w oddziałach elementarnym, średnim 
i wyższym, Nauka kompozycji: a) oddział przygoto­
wawczy, b) harmonja, c) kontrapunkt, d) teorja ry­
tmu i form muzycznych. Kurs nauczycielski. Nauka 
gry na organach (szkoła organistów); ćwiczenia chó­
rów; ćwiczenia zbiorowe instrumentalne. — Nauczy­
ciele szkół Indowych za wykazaniem się swym de­
kretem; uczniowie seminarjnm nanczycielskiego, po­
leceni przez Dyrekcję tegoż seminarjnm mogą korzy­
stać z nauki gry na organach bezpłatnie, poddawszy 
się poprzednio egzaminewi wstępnemu. Zapis uczniów 
odbywa się w k&ncelarji Towarzystwa muzycznego 
(gmach teatralny) od godzisy 10— 12 przed i od 
6 — 7 po południu.

Kuch stowarzyszeń
Z Towarzystwa św. Huberta. Zwva«ajne walne

zgromadzenie Towarzystwa myśliwskiego im. św. Hu­
berta we Lwowie odbędzie się w sobotę 30. sierpnia 
o godzinie pół do 7. wieczorem w sali g&lic. Tow. 
muzycznego (dawnej sejmowej) w gmachu teatralnym 
na I. piętrze. Na porządku dziennym ; 1. Sprawo­
zdanie z czynności wydziału w r. 1883/4. 2. Spra­
wozdanie komisji kontrolującej. 3. Preliminarz na 
rok 1884/5. 4. iYybór Biura Towarzystwa. 5. Ukon­
stytuowanie się kół myśliwskich w dncbu nowego 
nstroju Towarzystwa. Wydział uprasza pp. członków 
o lićzne zebranie się, tndzież o jak najrychlejsze 
przesłanie na jego ręce ich d>ienn'ków łowieckich za 
r. 1883/4.

Korespondencja giełdowa.
(?) Wiedeń 21. sierpnia. Na początku targu 

dzisiejszego nie było wcale jeszcze wiadomem, 
czy Zakład kredytowy ogłosi dnia tego swój bi­
lans półroczny. Skutkiem tego postawa giełdy na­
szej była dłuższy czas nader ostrożną i wycze­
kującą, co objawiało się na zewnątrz zupełnym 
niemal brakiem transakcyj. W południe zakomu- 
n'kowano wreszcie ze strony Zakładu kredyto­
wego że wieczorem zostanie ogłoszonym ów wy­
czekiwany bilans. Teraz dopiero wszczął się ruch 
operacyjny wśród szeregów spekulacji, a ponie­
waż dość sprzyjały mu kursa paryskie i berliń­
skie, więc niektóre walory zyskały nawet zwyżkę 
stosunkowo znaczną. Kredyty zyskały tedy 95 cnt. 
(309 75); Anglosy 25 cnt. (108-75); Ludwiki 25 
cnt. (266 25). Straciły natomiast: Liinderbanki 
85 cnt. (100-60); Tramwaje 1-25 (213-25); Tu ­
reckie tytoniowe 25 cnt. (130 50). Z rent zyskała 
5 cnt. 4°/o złota węgierska (92 35). Z losów 
a go wały: a r. 1860 o 0 -2 °/0; Węgierskie o 15 cnt. 
Komunalne o 25 cnt. Tureckie o 10 cnt. Kredy­
towe 45 cnt. Złoto potaniało odrobinę (napoleony 
9 65*/a, marki 59-52*/,); rubel l*22*/4.

Ogłoszenia urzędowe „Gaze Lw ow skiej."
K o n k u r s  a. Posada prowizorycznego nauozyoiela rtligji 
wyznania mojżeazowego, przy szkole 2klasowej w Wybra­
li, >wce z płacą 150 złr. jest do obsadzenia. Podama wno­
sić do zamiejscowej rady szkc.uej okręgowej, najpóźniej 
do dnia 25. sierpnia b. r. we Lwowie.

Posada adjonirta przy sądzie powiatowym w Ko?w®" 
dowie jest do obsadzerii Podania wnosić w 14 dniach do 
prezydjnm sądu obwodowego w Rzeszowie.

Sąd powiatowy w Żydaczowie posznkuje dyjetarjnsza 
z szybkiem pismem. Zgłoszenia do Namiestnictwa.

Namiestnictwo rozpisuje konkurs celem obsadzenia 
pojady asystenta przy lwowskiej szkole polożnio, z rocztą 
pt.cą 400 zlr. Podania wnieść na r ę c e  krajowego referenta 
sanitarnego przy Namiestnictwie we Lwowie, najdalej do 
15. września 1684.

U p a d ł o ś c i .  Sąd obwodowy w Tarnowie ogłasza 
kouknrs do majątku 3. Margolieas, protokołowanego kupca 
turarów bławatnycb, w Tarnowie zamieszkałego Komisa­
rzem konkursowym mianowano p. Pawła Mossora, radcę 
sądu i :r iowego w Tarnów^. , , ,

Sąd obwodowy w Nowym Sącza ogłasza konkurs do 
majątku po Apolonji z Pawłowskich Szczepanowskiej, wła- 
ś lcielki '/• części dóbr Sokół, pod Gorlicami. Komisarz 
konkursow*y Wdzia powiatowy Wawrausil ar Gorlicach.

8ąd kr« w y  wt Lwowie ogłasza konkurs do majątku 
Aorahama N ithana Walda, kramarza towarów galantriyj 
nych. Kierownictwo tego konkursu poruczono p.nu radcy 
Bi owemu Lewickiemu jako komisarzowi konknrsow mu.

Sąd obwodowy w Tarnopola oiłasza konkurs do ma- 
jątkn Nafta ..ego Adlerateina, nieprotokółowanego kupca 
(oi ,rów snk.eonyoh w Tarnopolu. Komisarzem konkurso­
wym ustanowiono p, radcę Zarzyckiego.

Na wezwanie wiedeńskiego centralnego komitetu do 
współudziału w III. ogólnym austrjackim zjeździe ręko­
dzielników i przemysłowców, który się odbędzie w Wie­
dniu w dniach 6 , 7. i 8. września 1884. w sali nowego 
ratusza, lwowska Izba Stowarzyszeń rękodzielniczych wy­
brała już swyih delegatów na ten zjazd. Aby przez nader 
liczny współudział przyczynić się do świetnego skuiku 
tego zjazdu, uprasiamy WPana, byś raczył porozumieć się 
w miejscu z istniejącymi Stowarzyszeniami i wpływowymi 
kolegami, by wysłali delegatów dla okazania jednomyśl­
ności słusznych żą '.ań naszych, biorąc udział w tym ogól­
nym zjeździe, a gdyby to nastąpić nie mogło, wysłali ta 
ten zjazd stosowne pisma lub telegramy w dniach powyż 
szych pod adresem: Franz Loblich, Obmann des Actions- 
Comitó, Wiea.

Towarzysze zawodu 1 Ponownie ęrzychadzi rękodziel­
nikom do spełnienia zadanie w spokojny i legalny sposób 
przez wielkie zamanifestowanie się zwrócić u w, gę tak 
Rządn, jako też Rady Państwa na potrzeby stann ręko­
dzielniczego. W  snmiennem, na praktyce opartem i wy- 
czerpującem nzasadnienin należy dostarczyć dowodu, że 
wobec istniejącyoh niedokładności ustawy z 15. marca 
1833. potrzeba zformułowania z 12. punktów rezolucji I. 
ogólnego austrjackiego zjazdu przemysłowców w Wiedniu 
z rokn 1881, z których tylko mała część została uwzglę­
dnioną. Ponownie więc rękodzielnicy i przemysłowcy będą 
obradować nad projektami, które nznają za odpowiednie. 
Rękodzielnicy liczą na pewne, że tak Wysoki Rząd, jako- 
też Parlament więcej zwrócą nwagi na wznowione wnio­
ski i je uwzględnią. Rękodzielnicy i przemysłowcy są 
uprawnieni do wyrs Lenia tej nadziei, albo,wiem przypu­
szczają niezłomną wolę u wysokich władz do zachowania 
rękodzieła od dalszych klęsk, l o  też żądać będą zastoso­
wania właściwych środków do urzeczywistnienia odnośnej 
nstawy, która powinna być jasna, zroznmiała i bezsprze­
czna, a wykonanie jej sumienne i cprężyate, mianowicie: 
co do jasnego określenia §. 38., który najwięcej obchodzi 
rękodzieło w kraju naszym, niemniej i w całem państwie. 
Niemniej waimm byłoby postanowienie przyznania prawa 
rekursu Korporacjom i Stowarzyszeniom do wszyetkich 
instancyj we wszystkich decyzjach władzy przemysłowej 
a mianowicie w §§. od 141 do 152. Co się tyczy postano­
wienia co do przemysłu domowego (gesammte Haus- 
industrie), należy wyświecić, że pod tym nie roznmiano 
wyrabiania rzemieślniczych produktów (wyrobów) jakto 
w niektórych okolicach praktykują fabryki i wielcy kon- 
fekcjoniści w sposób właśnie niszczą *y miejskie rzemiosła. 
Co do §. 14 b) należy w myśl uchwały Rady Państwa 
w ustawie wymienić rzemieślniczy przemysł. Również na­
leży do 4. natępn dodać wyjaśnienie, że świadectwo wyż­
szego zakłada przemysłowego przedstawia jedynie świa­
dectwo z odbytej nauki, a nie z kilknletnieg > praktycznego 
zajęcia czyli świadectwo pracy towarzysza. Należy dodać 
do §. 37. postanowienie, w których fabrykach ma być do­
zwolone utrzymywanie nczniów.

Program czyunośoi zjazdn: Punkt 2. Dyskusja co do 
wykonania nstawy z 16. marca 1683. przez władze prze­
mysłowe i inne ku temu powołane organa, Iiby hadlowo- 
przemysłowe i t. p. (Wniosek do uchwały rezolucji).

Pnnkt P. Dyskusja nad teraźaiejszem szkolnictwem 
przemysłowym z nwzględnieniem potrzeb drobnego prze­
mysłu. (Wniosek do uchwały rezolucji).

Pnnkt 4. Wypowiedzenie myśli co do nchwalonego 
przez Radę państwa artykułu VI. regulaminu przemysło 
wego, zo szczególnem nwzględnieniem postanowień o za 
prowadzenia ilości godzin pracy, nstawy o cle i handlowej, 
spraw pieniężnych i kredytowych, tndzież przemysłu do­
mowego. (Wniosek do nchwały rezolucji).

Pnnkt 6. Pnnkta progrąmu rezolucji I. ogólnego an- 
strjackiego zjazdu przemysłowców we Wiedniu w roku 
1881, które nie doznały żadnego uwzględnienia:

•) uregulowanie domokrąztwa ; b) uregulowanie pracy 
w domach k<rnyob; c) nregnlowa ie opodatkowania; d) 
ustanowienie własnej Izby przemysłowej; e) n "sądzenie kas 
zaopatrzenia inwalidów, starców, wdów i sierót, pod kie 
rownictwem i subwencją państwa; f )  dostatecznej ochrony 
cłowej dla swe kiej indnatrji; g) rozszerzenie prawa wy­
bieralności na wazyatkioh opodatkowanych i h) uregulo­
wanie stosunków drobnego handlu. (Wniosek do nchwały 
rezolucji).

Pnnkt 7. Urządzenie Związków stowarzyszeń ręko­
dzielniczych i przemysłowych kn ochronie ich interesów 
we wszystkich główniejszych miastach w psństwie, i urzą 
dzenie centralnego komitetn pomocniczego z siedzibą we 
Wiedniu, w skład którego wchodziliby delegaoi wszystkich 
powyższych związków.

Lwowska Izba rękodzielnicza nprasza wy branych de 
legatów lub rękodzielników, chcących nozestniczyo w tym 
zjeździe, by powiadomili Izbę o tern najdalej do 29 sierpnia 
r. b. w celu podania ich imion o zniżenie karty jazdy na 
kolei Karola Ludwika, którem aię Izba handlowa zajmie. 
Aby zaś przed wyjazdem do Wiednia mogli gię wszysoy 
delegaci w tej sprawie porozumieć, zechcą przybyć we 
czwartek rano dnia 4. września do Krakowa i zgłosić się 
w drukarni p. W. Korneckiego w Rynka, zkąd wie­
czorem wspólnie wyjadą do Wiednia.

St. Niemczynowski, M . Walichietoics,
referent. przewodniczący Izbby rękodzieln.

K o le j Transwersalna. Międiy koleją Karola Ludwi­
ka a zarządem kolei państwowych toczą się rokowania oo 
do udziału, jaki przypaść 'ma kolei Transwersalnej w ru­
chu transportowym. Kolej Karola Ludwika okazuje mało 
skłonności do ustępstw, jest jednak nadzieja, że kartel 
przyjdzie do skutku.

Projekt kolei, opasnjąoej krakowski zamek (milita- 
rische Gartelbahn) i mostu przez W isłę dla kolei i p ie­
szych na Zakrzówek do Lud winowa, do połączenia z ko­
leją Transwerselną, jest już opracowany w biuraoh mini- 
sterjalnyoh w trzech warjantaoh i czeka przedłożenia Ra­
dzie państwa w jesieni roku bieżącego , ceiem uzyskania
kredytu na budowę- Postanowienie rządn, przychylne temu
projektowi, zawdzięcza się głównie dwuletnim przeszło 
zabiegom prezydenta miasta Krakowa dra W eigl i.

W iedeń  21. nierpnia. Na dzisiojszy targ dowieziono 
1747 sstnk nierogacizny, 2930 oieląt, 8130 owiec.

Płacono nierogaciznę złr. 37 — do 46'— za 100 
kilo żywej wagi, oielęta 32— do 48-—, wyjątkowe 
62—  za 100 kilo mięsa, owce eksportowe 21-— do
26 — z* P»rę i  złr. 44 — do 54 — zt 100 kilo mięga bez
podatkn.

A. Krzysztofowie* & Comp. O ffo 8tierb6r*k, albo 
Praterstrssse 43.

Gospodarstwo, przemysł i handel.
Zjazd rękodzielników 1 przem ysłowców we  

W iednia. Lwowska Izba rę codzielników wydała następu 
acą oderwę do r kodzielaików:

Przegląd polityczny.
Lwów 23. sierpnia.

Wiedeńska okręgowa Rada szkolna wytoczyła 
śledztwo dyscyplinarne tamtejszemu nauczycielo­
wi ludowemu, który na wie u pedagogicznym w 
Opawie oburzył swoich kolegów skandaliczną 
mową w duebu pruskim. Pisma centralistyczne 
uderzają z tego powodu bardzo na Radę okręgo­
wą, która działa podobno z wyższego polecenia 
i jak się spodziewa Presse, nie da się zachwiać w 
wojem postanowieniu.

Przedlitawskie ministerstwo oświaty rozstrzy­
gnęło, że okręgowi inspektorowie szkolni nie 

uprawnieni do inspekcji nauki religji chrze- 
ściańskiej.

Cesarz udzielił onegdaj w Laksenburgu po­
słuchania hr K a l n o k y ’ e mu

Nowosti twierdzą, że obecnie przygotowuje 
się w Austrji plebiscyt, podług którego Bośnia i 
Hercogowina mają być stanowczo anektowane.

Według wiadomości Czasu, otrzymanej z 
Wiednia, a.szd cesarza Franciszka Józefa z carem 
został ułożony stanowczo jeszcze na wiosnę. Nie 
wiadomo więc tylko, czy car zjedzie się także z 
cesarzem W ilhelmem.

Wszystkie prawie dzienniki potwierdzają wia­
domość o zjeździe trzech cesarzy. Do Koln. Ztg. 
piszą z Berlina: W  dobrze informowanych kołach 
tutejszych nie wątpią o tern, że wkrótce nastąpi 
zjazd cesarzy Austrji, Niemiec i Rosji. Miejsce i 
czas zjazdu później się oznaczy. Zbliżenie się 
Rosji do Austrji|i Niemiec nie zmieni w niczem 
stanowiska Włoch wobec tych mocarstw. Politik  
uzupełnia tę wiadomość tern, że zbliżenie się 
Rosji do Austrji i Niemiec potrzebuje jeszcze tylko 
formalnego zatwierdzenia, zjazd trzech cesarzy 
jest stanowczo postanowiony a oznaczenie miejsca 
i czasu pozostawiono cesarzowi Wilhelmowi.

Z Warszawy donoszą, że w Skierniewicach 
czynią wielkie przygotowania na przyjęcie cara.

Foss. Ztg. otrzymała z Petersburga szcze 
góły o podróży cara do Warszawy. Podług tego 
podróż ta odbędzie się w licznej świcie.

Z Petersbnrga piszą do Polit. Corr., iż 
wkrótce ma nastąpić nominacja Dyfego ministra 
skarbu Abazy szefem ekonomicznego departamen­
tu w Radzie stanu w miejsce zmarłego Baranowa. 
Komisja kolei żelaznych, której prezydentem był 
Baranów a która’przyczyniła się w wysokim stopniu 
do wykrycia wieln nadużyć, zostanie w obecnym 
swoim składzie wcieloną do kancelarji państwa, 
jako samodzielna sekcja.

Z Konstancji donoszą: Na cześć austrjacko- 
niemieckiego towarzystwa alpejskiego urządzono 
tu uroczystość, na którą przybył także w. ks. 
badeński. W  odpowiedzi na mowę prezesa towa­
rzystwa wzniósł w. książę toast na cześć cesarza 
austrjackiego i niemieckiego, oświadcza ąc, iż przy­
jaźń .eh jest tak niewzruszoną, jak Alpy, i wyra­
żając życzenie, aby na gruncie tej przyjaźni wy 
rósł pokój dla całego świata.

Dziennik berliński Post zastanawia się nad 
kwestją przymierza Niemiec z Anglją albo Francją, 
i wyraża przekonanie, że ALglja wyzyskuje tylko 
swoich sprzymierzeńców, każąc im walczyć na 
kontynencie aż do znużenia, a dla siebie ciągnąc 
korzyści za morzem. Nati jalniejszem i poży- 
teczniejszem byłoby francusko-niemieckie przy­
mierze przeciw Anglii, ale przyjśćby mogło do 
skutku dopiero, gdyby Francja zapomniała Niem­
com, iż zniszczyły jej dwóchsetletnie marzenie
0 przewadze w Eropie.

Pol. Corr. w korespondencji z Rzymu za­
przecza jakoby inicjatywa do zwołania konferencji 
w sprawie K o n g o  wyszła od Włoch. Minister 
M a n c i n i wyraził się tylko, że byłoby najlepiej 
gdyby tę sprawę uregulowano w drodze między 
narodowej. Teraz spodziewają się zwołania kon­
ferencji za inicjatywą Niemiec. Urzędowe zapro­
szenie nie nastąpi zapewne przed przyjazdem 
niemieckiego konsula N a c h t i g a l l a .  Wszystkie 
mocarstwa— a między niemi i Włochy— zgodziły się 
dotychczas na poufne zapytanie Niemiec w zasa 
dzie na zwołanie konferencji popierając zamiary 
księcia kanclerza.

Z Rzymu zaprzeczają pogłosce, by rząd 
angielski wezwał Włochy do kooperacji w Egipcie.

Pisma angielskie potępiają poi tykę nieprzy­
jazną G l a d s t o n e ’ a w obec Niemiec. M ię­
dzy innemi St. James Gazette. Także Pa ll MaU Ga- 
zette wyraża się w podobny sposób. Zasadą poli­
tyki angielskiej —  sądzi ona —  winna być przy­
jaźń N ’ emiec —  dewizą polityki zagranicznej An- 
g lji: „sine Germania nulla salus".

Do historji francusko niemieckiej wojny w 
roku 1870 —  1871 wydał G. R o t h a n  w Paryżu 
dwie broszury w czwartem wydaniu p. t.: Les
origin'.$ de la guerre de 1870. La  politigue Fran- 
gaise en 1866 i  Laffaire du Luzenburg, le prelu- 
de de la guerre de 1870. Rozprawy odznaczają się 
nadzwyczaj przedmictowem przedstawieniem rze­
czy i wykazują najdowodniej, że bezzasadnym jest 
znany frazes o „ zbrodniczem wywołaniu wojny 
przez Napoleona III." i niesłusznym jest zarzut, 
że Francja dała inicjatywę do wojny 1870— 1871 
roku.

P»ryzŁ korespondent Neue fr. Pressy miał 
interview z chińskim attache wojskowym pułkowni­
kiem Czeng-Ki-Tong. Pułkownik oświadczył, że 
odpowiedź rządu chińskiego, którą ambasador 
Li-Fong-Pao d iręcayć ma p. Ferry, jest odmo­
wną ; że rokowania nie będą miały skutku, a 
Chiny będą miały wojnę. Uskarżają się one na 
mylne ze strony Francji tłumaczenie traktatu, za­
wartego przez p. Fournier. Rząd chińsk kazał 
egzemplarz tego traktatu odfotografować, i  roze­
słać go mocarstwom. Następnie proponował po­
średnictwo Zjednoczonych Stanów. Francja nie 
przyjęła go i żądając wysokiego odszkodowa­
nia, prze do wojny, za którą spadnie na mą od­
powiedzialność.

Paryska giełda jest zaniepokojona. Panuje 
przekonanie, że wojna z Chinami jest nieuniknio­
na. Oczekują depesz o zajęciu Fu-Czeu. Poseł 
chiński wyjechał do Berlina.

Według doniesień dzienników paryskich, w 
Cninach czynią przygotowania do wojny, którą 
chcianoby tylko przewlec przez podjęcie ponownych 
rokowań z Francją.

Angra-Pequena i cały obszar aż na południe 
rzeki Orange zostały aktem uroczystym generalne­
go kousula Nachtigalla postawione pod opiekę 
flagi niemieckiej, poczem nastąpiło faktyczne za­
jęcie tych terytorjów.

Pasy ziemi w południowej Afryce, które im ie­
niem rządu niemieckiego wziął w posiadanie je- 
naralny konsul dr. Nachtigall, znajdujący się na 
pokładzie statku „Mowe" leżą na wybrzeżu gwi- 
nejskiem naprzeciw wyspy Fernando-Po na pół­
noc od ujścia rzeki Kongo i nabyte zostały przez 
hamburską firmę Woermann, która utrzymuje regu­
larną żeglugę w tych stronach i zawiozła tam nieda­
wno ekspedycję eksploatacyjną prowadzoną przez 
porucznika Schulze. Pisma niemieckie cieszą się 
nadzieją konferencji europejskiej, dotyczącej tych 
spraw afrykańskich, dotychczas wszakże na serjo

1 o konferencji takiej nigdzie nie ma mowy.
I Biuro Reutera donosi: Między ludnością kra­
jową nad Zambesi wybuchło powstanie. Portugal­

czycy zostali pobici i zażądali posiłków z Euro­
py. Proklamacja donosi: że w kraju Zulów utwo­
rzoną została Rzeczpospolita Boerów, i że kraj 
ten oddany został pod protektorat tej Rzeczy­
pospolitej.

Podług wiadomości z Jeddah, wicekonsul 
francuski zamordowany został przez Beduinów w 
głębi Arabji podczas powrotu z Rabuk do 
Nedjid.

(0.) Wiedeń 22. sierpnia. Austrjackie mini­
sterstwo sprawiedliwości przeprowadza obecnie 
próby elektrycznego oświetlenia w domach kar­
nych. W razie powodzenia, będzie oświetlenie 
elektryczne zaprowadzone w Marburgu i Pradze.

(0.) Wiedeń 22. sierpnia. Bank depozytowy 
zawarł w tym tygodniu z niektórymi węgierskimi 
hodowcami bydła, którzy dotąd należeli do kar­
telu preszburskiego, układ, mocą którego obowią­
zują się ci ostatni wysełar i odtąd [bydło rzeźne 
do Wiednia.

(D.) Wiedeń 23. sierpnia. Cesarzewicz larze- 
kał wczoraj na cierpienia w biodrach ; dziś jednakże 
czuje się już zupełnie dobrze.

Charków 23. sierpnia. Komplot morderczy 
przeciw pułkownikowi żandarmerji S a z a n o- 
w o w i został w porę wykryty. Spólnicy are­
sztowani.

Warszawa 28. sierpnia. Przybycie cara spo­
dziewane po 28. b. m., po nkończeniu manewrów 
floty.

Telegramy biura koresp.
Wiedeń 22. sierpnia. Cesarz zwidził przed 

południem wystawę motorów/ przyjmywany przez 
komitet ministerstwa handlu, prezydenta policji, 
burmistrza miasta i liczną publiczność entuzja- 
stycznemi okrzykami. Po dwugodzinnym pobycie 
na wystawie, wyraził monarcha wszystkim doty­
czącym osobom najwyższe swe zadowolenie.

Praga 22. sierpnia. Zwłoki prof. T y r s z a  
znaleziono w Oessthal.

Rzym 22. sierpnia. W  ciągu dnia wczorajsze­
go były w 9 zakażonych miejscowościach 42 wy­
padki cholery, z których 24 zakończyło się 
śmiertelnie.

Paryż 22. sierpnia. Wczoraj zmarło na cho 
lerę w Marsylji 13, w Toulonie 3, a w innych 
częściach południowej Francji 32 oso by.

Paryż 22. sierpnia. Do wieczora nie nadeszły 
żadne wiadomości z Futcheu. Journal Parts utrzy­
muje z wszelką pewnością, że Futcheu i Kelung 
zostaną jutro obsadzone.

L i F a n g - P a o  opuścił wieczorem Paryż.
Wspomniany dziennik powiada, że nie idzie 

o wprowadzenie pożogi wojennej wewnątrz pań­
stwa chińskiego, ale jedynie o zajęcie na razie po­
zycji Futcheu i Kelung , popzem należy wyczeki­
wać dalszych wypadków.

Temps uspokaja obcokrajowców, przebywają­
cych w Chinach, albowiem nikt nie myśli o zbu­
rzeniu lub blokadzie otwartych portów, lub o zni­
szczeniu miasta, ale tylko o zajęciu arsenału Fu­
tcheu. Wojna zresztą nie jest jeszcze formalnie 
wypowiedzianą.

Wiadomości giełdowe.
'W l e « l e A  d. 23. sierpnia godzina 10. min. 35. Akcjt 

kredytowe 309*50, Anglo-Anstr. 107*60, Akoje banku Union 
101*10, Kolej Karola Ludwika 269 75, Polndn. 147*40, 
Reota papierowa —•—, Listy zastawne galio. banka hipot 
— •—, Galicyjski bank rustykalny — , Obligi 4‘ /,*,' 
pożyczki krajowej z rokn 1883 90 76, Losy i  rokn 
1864 —•— Napoleonder 9*65’/,, Rubel papierowy 1*23. 
Usposobienie: słabsze

W i e d e ń  d. 22. sierpni* godz. 1 min. 43. Akcje alp. 
tow. górn. 69 —, Węg. akcje iredy 306 25, Akcje angl< 
austr. 107*25. Akcie bankn Un’ -.. 102—, Akcje Karoli 
Ludwika 266*25, Akoje kolei północnej 237*—, Akoje kolei 
południowej 147*—, Akoje kolei Alfdldzkiej 173*50, Akoje 
Staai nhn 306*—, Akoje kolei Lwowsko-Czemiowieckie.i 
190*21* Akoje kolei węgier. półno io- schodniej 166* -. 
Wiedeńskie losy 125*25, Akoje kolei Rndolfa — *—, Akcji 
kole. Albreohta — ; Węgierskie obligacje państw* 
w zlocie 102 25, Galicyjskie oblig. indemnizacyjne 101*50 
Losy regulacji Cisy 116 80, Losy tureckie 21*60, Węgierek* 
renta 92*16, Ancje bankn związkowego 106*60, Akcje banki
obrotowego — , Akcje kolei wggiersko-galieyjskiej *— .
ikcje kolei państwowej — Rnbel papierowy l*23‘/», 
Węgierskie losy 114*75, Marek niemiecki 69*50. Usposobie­
nie : uciśnione.

" W i e d e ń  d. 22. sierpnia godz. 6 nin. 51. Jednolity 
dług państwa w banknotach 80*80, w srebrze 81 65, Renta 
w złooie 103*70, 6°/0 austr. renta marcowa 95 70, Akcje 
banku wiedeńskiego 858*—, kredytowego 308 60, Londyn 
121*60, Srebro — *— , Napoleonder 9*66*/,, Dnkat oes. 
men. 6*75, 100 marek niemieckich 59*50.

B e r l i n  d. 22. sierpnia godzina 5 min. 50. Rosyjskie 
banknoty 206 10, Akcje kredytowe 522 ?0, Lombardy

249 51, Galicyjskie 113*25, Kolei rumuńskiej 69*70, Anstija- 
okie banknoty 168*—. Po zamknięcia giełdy: kredytowy 
—*—, Lombardy — *— .

P a r y *  3°/0 Renta 77*70.
T e l e g r a m y  z b o ż o  w e  z d. 22. sierpnia. W ie ­

d e ń :  Pszenica 8*25, do 9 26 zlr., żyto — *— do —  ■ 
złr., jęozmień —•— do — •— złr., knkomdza — ■— do 
— *— złr., owies —*— na — *—, okowita pr. 10.000 liter 
prooent 37*50 do 37*75 złr. B n d a p e s z t :  Pszenica 100 
kilogramów (na jesień) 8 00 do 8*02 złr., _ rzepak 
(na sierpień-wrzesień) 12**/» *łr. B e r l i n :  Pzzeniea żółta
na lipieo) 148*25 m., ż y t o  * m., spirytuz looo
49*70 m., olej rzepakowy 61*— m. Paryż* ,  mąki 169 
klgr. 42*50 fr., olej rzepakowy —*—, spirytus —*— fr.

N a l t a .  W i e d e ń  23. sierpnia: 14*— do 14*26. 
Br ema ;  7*65 do 7*70. H a m b n r g :  7 80, na lipieo 
7*70 na sierpień - grudzień 7*95. A n t w e r p j a :  na 
lipieo 19*'/». N o w y-Y o r k : 8*—. F i l a d e l f j a :  7*’/».

Przyjechali do Lwowa 4.23. sierpnia.
HOTEL ŻORZA. T. hr. Dzieiuszyckl z Niesłacho- 

wa, R. Wojciechowski z Wielopola, S. Dolański z Bara­
nowa , N. hr. Czosno-rska z Wołynia, A. Lyon z Hambur­
ga, J. Stńmer z Pragi.

HOTEL EUROPEJSKI. Książę J. Czartoryski z Wią- 
zowicy, ksiądz Stryjski z Bośnji, J. Schonfeld z Wiednia, 
J. Glńckselig z Berlina, dr. Gintel z Wiednia.

HOTEL ANGIELSKI. M. Wasiljew z Polski, W. 
Wołodkiewicz z Brzozdowic, F. Schulz z Tnligłów.

5°/o Galicyjskie obligacje komunalne
wydane i gwarantowane przez Bank krajowy królestwa 
Galicji, Lodomerji i Wielk. Księstwa Krakowskiego 

poleca
(gwarantowane przez ton Bank papiery warto­

ściowe możemy* śmiało polecić)
i sprzedaje najtaniej 2054 9—0

KANTOR W YM IANY SO K A L i L IL E E N

Apteka RUCKERA we Lwowie
poleca

Rosę piękności i wszelkie kosmetyki 1 paohnldła,
tak przezemnie jakoteż przez inne firmy ogłaszane (8)

Polecam jako bardzo korzystne
do lokacji kapitałów

nowe i hipoteką gwarantowane

4°[o premiowe losy
węgierskiego banka hipoteoznego.

Bocznie trzy ciągnienia.

Pierwsze ciągnienie już 15. Września b r. 
Główna wygrana

x o o - o o o  zixT|
Te losy sprzedaję najtaniej.

AUGUST SCHELLENBERG
DOM BANKOW Y I  KANTOR W YM IANY

w e Lw ow ie . 2062 1 -0  6 

* * * * * * * * * * * * * * * * *

Jadwiga Dunin
nauczycielka muzyki

mieszka przy placu Gołuchowskich, gmach Teatralny, 
4ta brama, 3cie piętro, drzwi 76.

Osoby interesowane raczą się zgłaszać w godzinach 
od 11. zrana do 1. po polndnin.

Ćwiczenia wspólne gry na 2 fortepiany, na 4 i 8 rąk, 
odbywać się będą bezpłatnie.

Podziękowanie.
Ś. p. mąż mój dr. Józef Azelrad, lekarz sali­

narny w Dolinie ubezpieczył w bieżącym roku 
życie swe na 5000 ałr. w austro-francuskiem‘ To­
warzystwie ubezpieczeń „Azienda;8 zmarł jednak 
niestety w kilka tygodni potem, po krótkiej lecz 
ciężkiej chorobie.

Pomimo, że na owe ubezpieczenie tylko jedna 
kwartalna premia w kwocie 34 złr. 42 ct. wpła­
coną została, wypłaciło w dniu dzisiejszym wyż 
wymienione Towarzystwo przez Reprezentację 
swoją we Lwowie na ręce moje całą kwotę 5000 
złr. Poczytnję sobie zatem za miły obowiązek 
przynajmniej tą drogą wyrazić austr o-francuskie­
mu Towarzystwu ubezpieczeń „Azienda8 za to 
hojne i punktualne odszkodowanie serdeczne „Bóg
zapłać, f  .

Z poważaniem
Matylda Azelrad, wdowa.

Et

i

266 26 
189 25 
285 — 
238 -

99 20 
92 76 
99 20 
B? -  
91 -  

101 60 
97 60 
99 60

Lwtw, d. 22 sierpni*
Izb; handlowej i preem.

>. AkeJ* w  aztiką 4 200 zł. 
tolei g il. Ktroia Lndwik* 

Lwowsko-Otam.-J*t 
iośku Hipoteosnego g. "  ‘

Kredy rego gtUc 
il. Listy zastawać aa 109 zł 
Tow. kred. gal. 6*/. w. «

4*/. .
*7. .

t «  4*/o »
47, 7. kraj. listy zastawne 

fajp. gal. 67, a

j  sowa. . a 107, prem 
II. Listy dłażac aa >00 zt
-ai. sekł. kred. włoio. 6°f.
3 a » ■ ®
Igól. roi. kred zakład d!

Gal. i Buk. 67. lo* w 161 
IV. Obligi aa 100 zł.

(ndenmizaoyjne galio. . 
Komunalne galio. Zakład1 

Kred. włofioiańskiego 6*/.
Kom. banka kraj. I. emisji 
Pożyozk. krajowej 1873 6*/, 
Pożyczki kraj. 1883 47//,
Loty miasta Kr- *->wa .

„ Stanisławowa 
V. Monety, 

itnhat holenderski . .
cssar d . .

£ frankówka . . . .  
?ćt-imperjał rosyjski . ,
!tnbol rosyjski srebrny 

,  „ papierowy
100 marek niemieckiob 
Srebro sa 100 zł. . .
Kupony w srebrze .

Wiedeń, d. 21. sierpnia 
Obligi dłega państwa.

Renta papierowa. . . .  80 85 
srebrna - • ■ 81 :5

„ złota . . . • 103 55
ioaj «  r. 1864 47,7. 124 75

1680 47, 500 zł 34 90
1830 40/, 100 zł. 148 -
864 . . . 169 35

„ 1864 7, . . 168 50
Com ' R ’ ńton . . 39 —

Obligi indemnizacyjne.
Bukowińskie.................... 106 60
C zesk ie ............................. 100 6Q

101 30

96 76 
102 60 
91 — 
17 60 
22 60

6 62 
5 66 
9 61 
9 90 
1 54 

1 217. 
69 26

żądają

268 
192 76 
290 -  
243 —

100 20 
94 26 

100 20 
88 —  

92 — 
102 50 
98 60 

100 60

102 30

97 75 
103 60 
92 -  
19 26 
24 50

6 72 
5 76 
9 71 

10 —  

1 64 
1 237, 
60 -

81 -  
81 90 
03 70 

126 25 
135 25 
14% -  
170 25 
169 75 
41 —

101 25

Galicyjakie . . . .
.N.ż -j-auttijaokle .
WyŻBŁO-tustrjaokia .
8zLąskie..................
Styryjskie . . . .  
Siedmiogrodzkie . . 
Węgierskie. . . .

a z klaoz. 1867 
Obligi pożycz, kolei węgier. 
Renta węgierska złota.

a a sa kolej WS 'h
Akoje baakawe.

Anglo - auatrjaokio Banki 
Ziemskie kred. węgiereki- 

a • anstrjaokit 
Zakład kred. d. hatd. i prz 

■ a węgierski 
Bank depozytowy . . 
Tow. etkomp. niż. atutr 
Galio, bankn hipoteoznegi 

dla handlu i przem 
Auetro-węgier. banku N.-B
Unincbank..................
Yerkehrsbank ogólny , 
Wied. Bankrerem . .

Akoje kaloi.

Kolei Albreohta . . . 
a Alfóld-Finme .

parów, na Duuf 
Kolei Elżbiety. . . .  

pólnoo. i  o. _ynand» 
Franciszka Józefa 
Gal. Karola Ludwika 
Koszy oko Oderberski 
Lwow. - Crer. • Jatskt 
Północ.-anstijaeka

a a l A  ®
Rudolfa . . . .  
Siedmiogrodzka . 
TowarzyBtwi aóstw

gcłndn. (Lombardy' 
isarska . . . .  
węp, gal. Lupkowska

L o t y .
Regulaoji Dunaju 
Premiowe Wiedeńskie 

a Węgierskie
„  T o r^ k is .

Kr.ckAowe . . . .

plącą żądają płacą tjd ą j.

i01 40 101 90 Klary....................... _ 41 — 48 —
106 — 106 2? Żeglugi par. na Dunaj' 116 60 116 —
104 60 06 - Keglewioha . . • 19 - —
110 — _ - Krakowskie . . ■ 18 20 18 60
105 — -- ^ Miasta Budy . • 41 60 42 60
101 - .01 71 P a l f l y .................. 40 2* 40 75
101 10 101 60 Rudolfa................... 19 — 20 —
101 — 101 50 j i d m a .................. 64 60 65 —
42 76 143 25 dt. Genois . . . . 49 26 49 75
22 10 j*2 30 Stanisławowskie . . 88 60 84 60
02 20 102 60 Waldateina . . . . 88 26 89 —

Windiachgrktza . . 88 76 89 85

108 75 1C9 26 Obligi pierwszeństwa.

233 232 60 Albreohta . . . • 99 50 99 80
309 76 310 - Elżbiety.................. **“ — —
307 70 308 - Ferdynanda północ*® *06 60 106 —
<06 — 206 — Franciszka Józefa . 93 — 90 30
828 - 828 - Gal. Karola Lud.^L Em 101 40 101 80

357 - c58 -
Sfoszyoko - o/erbergsfc
Lwowako-Czera. I. Em

100 -  
69 —

100 30 
99 50

102 90 .03 20 .  U* * 100 70 101 26
48 25 148 76 Rud-lfa • • • • * — — — —

106 - 06 6C Sie liogrodzka . . 97 25 97 75
Kolej państwowa 1*7 75 188 60

s polndn. (Lombr.) 
a Cisań. towarz.

144 75 145 25
106 60 1C6 —

78 21 .78 76 Węg. galio. Lupkowzk* 98 75 99 -

W  - 149 -
B il 76 *282 - W a l a ł y .
8877 

207 26 
>66 25

2382 
207 76 Gukaty ważne . . 5 75 5 77
866 75 O-frankówki . . . 9 66 9 66

148 25 148 75 imperjały rosyjskie . 9 93 9 96
190 ro 191 - Funty szterl. angielsk 12 12 12 16
172 90 173 20 Liry tureckie złote . 10 96 10 98
172 50 173 - Srebro za 100 zl. . ---------- —  —

180 80 181 20 Kupony srebrne za 10C —  — —  —

176 50 177 - Marki niem. za 100 mar. 69 60 59 60
308 25 
147 25 
849 25

08 75 
147 50 
249 76

Ruble papierowe . 22 76 123 25

171 75 172 26 Warszaw*, 81 sierpnia

5°/, Listy zastaw. 1869. _ — 97 30
116 75 116 26 kupon —  — —  —

125 26 126 75 4*/, Liaty Jikwidaoyjne —  — 87 70
U4 76 116 25 kupon —  — 87
21 40 21 70

179 86 179 76



DZIEł' NIE POLSKI

S O L 1 T B B A
leczy (i listownie)

Dr. Bloch w  Wiedniu, Praterstr. 42.3
y M arz

bezdzietny, którego żona użytą być 
może do gospodarstwa lub pokoi 
poszukuje obowiązku. Wiadomość 
kantor służbowy Orłowskiego, Lwów 
ul. Wałowa 1. 13. 2319 2—3

Pp. Studenci
znajdą stancję z wiktem lub bez 
za bardzo mierną cenę, pokój 
osobny, ulica Mickiewicza 1. 6, 
parter na prawo. 232§ 1—6

■

I
w e  L w o w i e

ul. K arola  L u d w ik a  1. 1.
Magazyn bielizny, płócien i bielizny 

stołowej. 2212 7 - 0
Kompletnych wypraw ślubnych w 

oenie od złr. 95 50 do łr. 4232 10 ct. 
podług naszego Couuika, zawsze na 
składzie.

Wyprawy dla mamek i nowo naro­
dzonych niemowląt

Bielizna ala chłopców i dziewcząt 
we wszystkich gatunkach od 2 lat po 
cząwszy do lat 16.

Bielizna męska we wszystkich ga­
tunkach.

Wielki wybór płócien i saksońskiej 
adamaszkowej bielizny stołowej w naj­
lepszych gatunkach.

Hafty wstawki mtr 10 ct. i tylko 
w sztuczkach po 9 metrów.

Bamskie kolorowe spódnice po złr. 1.

HI. Beyer i Spółka
Lwów, ul. Karola Ludwika l. 1.

Kraków, R M  Sukiennice.

Tryest Corso 607. 
Główny skład

we Wiedniu, Spiegelgasse l. U .

Koncesjonowane 
Biuro komisowe i Kantor służbowy 

ORŁOWSKIEGO
Lwów, ul. Wałowa 1. 13.

Stręozy kupna i dzierżawy dóbr, ka- 
mienio i realności. Wykonuje wszo1 kie 
zlecenia w komis otrzymane. Dostarcza 
..(borową dobrze poleconą wszelkiej kate- 
iorji służbę i zdolnycu oficjalistów, nau­
czycieli, gorzelników, maszynistów i rze­
mieślników. 2319 2 —3

Z dniem 1. września otwieram przy  
ulicy Pańskiej 1. 14

OGRÓDEK DZIECIĘCY
Wpisy rozpoczną się od 28. sierpnia 

i odbywać się będą w godzinach między 
11. a 1. tamże. 2328 1—6

W an d a  EEillinger,
kierowniczka zakładu.

ie t OMii
w  B e l g i i .

Najpiękniejsze i najbardziej uczęszczam 
kąpiele morskie na kontynencie, rezydent j i 
letnia Ioh Mości króla i królowej Belgii

Sezon kąpielowy 
od I. czerwca do 15. sierpnia. 

Nowy Kursal.
Wspaniała grota nad morzem. Codzieć 
Koncert i Soirees dansantes w Kursalu 
Kursal ,. "no, park Leopolda i kąpiele 
morskie sos .ją pod sarząden administracji 

miasta Ostendy. 2111 6 — 0

Niedziela 24. sierpnia b. r.

Wielkie regaty żeglarskie poi Ostendą,
dla łodzi i małych jachtów.

Główna 200.000 zt.
| Najniższa 200 z?. |

Dnia 1. września 1884 r.
odbędzie się wielkie losowanie zało­

gi żonej i poręczonej przez rząd c. k.
— austr. pożyozki premiowej z r. 1864 

w sumie 120 milion. 983 .000  złr.
Między wygranemi pożyczki znaj­

dują się wysokie wygrane: złr. i
200.000, 150.000, 50.000, 25.000, i
20.000, 15.000, 10.000, 5000, !
2000, 1000, 5 0 0  złr. Itd. i 2 0 0  | 
złi w . a., jako najniższa wygrana (

R każdego wy( "gniętego losu. i
Żadna inni pożyczki loteryjna t 

( nie podaje tylu widoków wygranej (
^  jak ta i każdy ma sposobność, za i  
“  drobną wkładkę wygrać 200.000 złr. i 

Jeden los z numerem serji i wy- i 
granej kosztuje 2 złr., 3 losy 5 złr., j 
7 losów 10 złr., 15 losów 20 złr. w. a. 
w banknotach.

Łaskawe zlecenia załatwiają się za 
przysłaniem gotówk: lub za pobra­
niem pocztowem prędko, sumiennie 
i franco — do każdego zamówienia 
dodaje się urzędowy plan gry i udziela 
się odpowiedzi na każde zapytanie.

I Po ciągnieniu wyseła się listę wy- 
g .nych gratis każdemu uczestniko­
wi, jakoteż wypłaca się natychmiast 
wygrane. Należy tylko prędko i bez­
pośrednio udać się do domu handlo-

Nakładem E dw arda F ritz ln gera  w  
Cieszynie, wyszła w polskim j*k  i w 

nienreokim języku broszura p. t . :

Europejska liga pofcojowf. 
i sprawa polska.

Cena egzemplarza 30 cnt. Przy poprze­
dni em nadesłaniu 34 cnt. posy się bro­

szur franko pod opassą.

Codziennie świeże, słodkie

Wi n i  szczepu reńskiego

IV „Ctales Maiflalin’
również

piękne deserowe

BRZOSKWINIE
- w ł o s k i e

S002 poleca handel 3—0

St. Markiewicza
we Lwowie, w Rynku 1. 42.

ADOLF SILBERSTEIK 

przedtem x  Kenkfif&r

Min woda da zętsów i ust
lest niezawodnie najlepszym środkiem do 
utrzymana i czyszczenia zębów. Ta od 
'at wypróbowana i uznana woda do ust, 
odbiera ustom wszelki nieprzyjemny odór. 

Flaszka 35 ct.
R. Ttiohler, aptekarz

, W . R  0 s 1 e r s Neffe N a c h f o l g e r )
Wiedeń, I., Regierungsgatse 4.

Należy się strzedz naślidowań 
i żądać ROsler w ody do zęb ów  tylko 

Regiernngsgasse 4 we Wiedniu. 'R S  
Prawdziwa do nabycia we Lwowie 

w aptece p. Z. Ruckera, w Kutscb aptece, 
w Kołomyi E. Stenzel ap t, w Tarnopolu 
u Kahanego apt., w Sokalu u p. Eugeoiu 
*za Wysoczańskiego apt., A. Berger w Tar­
nowie. 2149 6—0

Bkonom,
(Niemiec, katolik), władający językiem pol­
skim, znający się dokładnie na gospodar­
stwie pvłączonem z gorzelnią, przez 20 
letnią praktykę w najwybitniejszych go­
spodarstwach W. ks. Poznańskiego i ns 
Szlązku doświadczony, posiadający dobre 

świadectwa poszukuje miejsca 
Zgłoszenia przyjmuje W. Pan G. A. 

Sławiński, inżynier, Poznań, Św. Mai 
cin 24 I. 2330 1 -4

Winogrona kuracyjne
rozsyłam codziennie świeżo zabrane z wła­
snej winnicy w umyślnie do tego sporzą 

dzonych koszach po 6 — 8 klg. 
Winogrona kuracyjne albo stoł. 30 : t. klg. 
Winogrona muszkatowe 40 „ „
franco do wszystkich miejsc pocztowych 
Austro-Węgier. — Aby uniknąć nieprzyje­
mności podobnych firm konkurencyjnych, 
upraszam o dokładne adresowanie; tylko 
te przesyłki są prawdziwe, które opatrzone 
są moją kartą adresową. 2323 1—0

Ludwik Reschofsky,
właściciel winnicy Tolesva koło Tokaju
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C Z Y T E L N I A
polska, francuska, niemiecka i angielska,

t u d z i e ż  1814 14-0

W Y P O Ż Y C Z A L N I A  NUT
na fortepian. inne instrumenta i do śpiewa

GUBRYNOW ICZA i SCHMIDTA
pod zarządem

KAROLA WILDA
w e Lw ow ie , 3, ulica Akademicka, 3, 

zalecają się największym doborem dzieł najlepszych i 
n a j n o w s z y c h  

i cenami bardzo przystępnemi.

L. 1506. H O M v n § . 2327 1 -3

Wydział powiatowv -w Bóbrce rozpisuje konkurs na po­
sadę urzędnika konceptowego z roczną płacą 600 złr. w. a.

Kompetenci mają swe podania z wykazaniem dowodów 
kwalifikacji : wiadomości przepisów administracyjnych wnieść 
najdabj do 15. września 1884 r. do Wydziału powiatowego

Z Wydziałn Rady powiatowej.
W  Bóbrce dnia 20. sierpnia 1884 roku.

Polecają swoim  P. T. odbiorcom now y  
wyborny specjalny proszek Zacherla, prze­
wyższający siłą i pewnością wszystkie do­

tychczasowe środki:

celem zupełnego wyniszczenia i wytępienia 
wszelkich szkodliwych i dokuczliwych o- 
wadów , jako to: pi skw, peheł, szwabów , 
molów, much wszów , m rówek itd. Zwraca
się szczególniej uwagę na to, ażeby nie mieniąc 
nZaeherlina“ z9 zwykłym proszkiem przeciwko 
owadom 1 „Zacherlin“ przedaje się we flaszkach 
oryginalnych, nigdy 
zaś w papierze lub, 

zwyczajną wagę. Flaszki oryginalne mają, jeżeli 
są prawdziwe, podpis i markę ochronną.

Składy utrzymują w e L w ow i Pp. Hubner i Hanke, Jan Justian,
H. Leon fryzjer, Henryk Muller, A. Majkowski, Sadłowski i Markiewicz, 
Gustaw Schramm, Stanisław Wojciechowski; w  Przem yślu: M. 0. Gans, 
M. Kozłowski, M. Krng. Aleks. Meńkowski; w  Brzeżanach : Emil Harwy; 
w  Czerniowcach: Kamil Alth apt., A. Bayer. Leon Bełdowicz spadkob. apt., 
Józef Dobrowolski, S. Eduard, W. Herzum, Fr. Krzyżanowski apt., Ignacy 
Schnirch. F. Yitzlhum; w  Drohobyczu: Józef Aichnmller apt., Wiktor 
Raczka apt.; w  Dorot ence: M. Axentowicz; w  Jarosławiu: F. Chrząszcz, 
H. Raufmann, Józef Rhom apt., J. Ludwik, Grzymała Wisłocki; w  Kołom yi: 
A. P. Sohutz; w  Radowcach: Albert Decani apt., Karol Teichmann; 
w  Rzeszow ie: S Blumenberg. J. S -.haitter & Comp.; w  Sanoku: Robert 
Barth, Jan Mozołowski; v  Stryju: Lechicki i Kosterkiewioz; w  Tarnow ie: 
F. Leszczyński, W. Muldner & Comp., W. F. A. Wielogórski. 2118 6 — 12
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wego 2296 4—6
J. Breycha

w Frankfurcie n. Menem.

Przypomnienie!
Wobec pojawiających się coraz obficiej 

naśladowań i zachodzących w wielu miej- 
s ach usiłowań podsuwania takowych za­
miast naszego znanego powszechnie i bar­
dzo poszukiwanego prawdziwego

Pain-Expelleru z kotwicę
najlepszego, jak wiadomo i niezawodnego 
środka przeciw cierpieniom gośćco­
wym, reumatycznym, nerwowym  itd. 
itd., uważamy za Btosowne przypomnieć, 
że P a i n - E z  p e l l e  r wówczas tylko jest 

r a w d z i w y m ,  kiedy oba końce pudełka, 
w kt órm jest opakowany, zaklejone są 
naszyi- zuakiem fabrycznym „czerwoną  
kotwicą". Należy przy zakupnie mieć się 
na baczności i nie przyjmować pod żadnym 
pozorem pudełek ber znaku „ k o t w i c ,  
Głosy lekarskie o skuteczności i pożyte­
czności prawdziwego Pain-Expelleru po- 
sełamy na żądanie b e z p ł a t n i e  i f r a n ­
co.  Pain-Expeller dostać można po 70 
cnt. i złr. 1-20 za flaszkę, w~ wszystkich 
niemal aptekach krajowych, lub sprowa 
dzić z Dr. Richtera apteki pod „Złotym 
Lwem“ w Pradze. 2305 2 — 4

F. Ad. Richter i Sp.,
c. k. dostawcy nadworni i właścic. ipteki. 

W iedeń, Praga, Rndolstadt etc.

KAWY
najlepsze i najwyborniejsze

przezemuie wypróbowane, tak w sma­
ku, jak i zapachu, polecam następu­

jące gatuDki:
Silna całkiem blada . . . kilo złr. 1-52.
Zielonko wata silna . . . „ „ 1-40.
Zielona d o b r a ......................   „ 1-60.
Zielona bardzo dobra . . „ „ 1-70-
Zielona najlepsza . . . . „ „ 192.
Żółta bardzo dobra . . . „ „ 160.
Brunatna najlepsza . . . „ „ 2‘10.
Mokka prawdziwa . . . . „ „ 1-84.
Tak zwana Złota Jawa . . „ „ 1*84.
Perłowa zieloni , . . . . „  „ 1-90.

0. T. WINCKLER,
w e Lw ow ie  „Dom narodny*.

EKSTRAKT ROŚLINNY
(Vegetabilien Extrakt)

Dr. SCF W AIGERA
leczy pC'1 gwarancją w przeciąga 4 tygodni 
wszystkie kutki onanji, jako to: polucje, 
osłabienie płciowe, oraz będące w po­
czątkach choroby nerwów i mlecza pacie­
rzowego, wszystki i zaś inne choroby płcio­

we w jak najkrótszym czasie.
Dostać można flakon po 3  złr. wraz 

z opisem użycia i korespondencją, bez 
pośrednio u 2176 19— 25

Dr. SCHWEIGERA w Wiedniu,
V III .,  Landong. 29.

pod

„Złotym Kogutem"
we L w o w i e

p o le c a ,

zupełnie świeży transport

CBlSSKO-ROSYJSKIEJ
H E R A B T Y
ciemno naciągającej z wybornym 
smakiem i aromatyczną wonią
j  kilo C ongo  cesarskiej . . . .  złr. 2*20.

Familijnej
„ Melange de Moskan . . 
„ Imperial

3 -0
„ 4-Ź0
. 620

j „ W y s ie w k ó w  włwsn. wys. „ 1-70.
i „ W y s ie w k ó w  sprowadzam „ 150.
j „ Souchong w oi ygin. opak. „ 4-—.

Przy odb’ orze 3 kilo w jednej poczto 
wej paczce opłacam porto do każdej siacji 
pocztowej w xraju. 2108 9 — 12

WE LWOWIE

przedtem

J. N E U H Ó F E R  
Optyk i Mechanik

we Lwowie, ul. Karola Ludwilfa l  9. 
i  róg Syhstuskiej l  1.

Największy skład towaró optycznych, 
mechanicznych, fizykalnych i matema­
tycznych po cenach najtańszych.

U w aga ! ! !  okulary i cwikierv ze szkla­
ni dymnemi lub niebieskiemi w ce­
nie 60 ct., 70 et., złr. 1 do złi. 20.

Telegraficzne dzwonki domowe i poko- 
j iwe urządzam w miejscu i na pro­
wincji.

Naprawy optyczne i mechaniczne wy­
konuje jak najstaranniej po cenach 
bardzo nmiarkows-ych.

Zamówienia z prowincji wysełają się 
starannie pakowane za zalicz i od­
wrotną pooztą , 2?6.8 , ł®T*

Wszystkie przedmioty osobiście kupio 
ne lub sprowadzone mogą byc do­
wolnie odmienione bez dopłaty.

o o o o o o o o o o o o o o o c ę

Pierwsza talowa Mm cHno-Maa
JANA IHNATOWICZA

magistra farmacji i chemika sądowego 
we Lwowie, ulica Kopernika 1. 3.

p o l e c a :

Violin przeciw poceniu się rąk i pach. Flakon 50 ct.
Pu dr sa licy lo w y  przeciw poceniu się i odpai :eniu nóg. Pudełko 50 ct.
Ocet desinfekcyjny i> nie odświeżają' y, i odwietrzający powietrze 

używany w biorach, korytarzach do skrapiania sukien itp. 
Flakon 50 ct.

K adzid łoanti m iazm atyczn e  radykalnie oczyszcza powietrze niszczy 
bakterie szkodliwe zdrowiu, dając przyjemny i aromatyczny 

zapach, używa się w salonach, pokojach sypialnych, mia­
nowicie dziecinnych. Flakon 50 ct.

Torciczkl deslnfekcyjne radykalnie oczyszczają powietrze. Pu­
dełko 10 ct.
Składy własne fabryczne we Lwowie, nhca Halicka 1. 25, 

w Krakowie Sukiennice 1. 20, oraz nabyć można w ^Przemyślu 
w aptece p. Nahlika; w Jarosławiu w aptece p. Wisłockiego; 
w Rzeszowie w aptece p. Karpińskiego i w Droguerji p. Zachar- 
sk iego; w Stanisławowie w aptece p. Macury; w Tarnopolu 
w aptece p. Jamrógiewicza; w Samborze w apt;ce p. Maresza; 
w Kołomyi w aptece p Stenzla. 2001 8~ °  w

XXXXXXX XXXXXXXXXX>OOOC7

F A R B Y  O L E J E
zupełnie do użycia gotowe,

do malowania 
domów, dachów, 

sztachet ogrodowych, 
schodów, drzwi, okien, 

podłóg9 ścian i sufitów, 
farby w  tubach 

do robót artystycznych 
olejne i aquarelowe, 

do malowania na porcelanie, 
jakoteż i inne farby 

pokostowe i lakierowe

po najni
poi scąją

HUBNER i HANKE
•we Lwowie. 2324 2—0

Wiedeń, Hotel Hólier
Beljariastrasse — Burggasse, 2. m6 e-io

W  pobliżu o. k. La^kn. i Ringstrasse. — Przyjemne położenie w środku miacta. -  
Ceny pokojów umiarkowane, podłng taryfy stałej od 80 ct. do złr. 3'tO za dobę — 
Wielkie i eleganckie lokalności restauracyjne j. werandą na ogród. — Kolej konna 

wprost z hotelu we wszystkich kierunkach ku miastu i przedmieściom.

£

Osłabienie siły męzkiej, choroby nerwów,
. skryte grzechy młodości i wyuzdania.

Dr. Wruna Proszek Peruwiański
(wj twortony m miól peruwiańskich).

Proszek peruwiański jest jedyny i jedynie nadaje 
się ku temu, ażeby usunąć wstelkie osłabienie człon­

ków płodnych i rodnych, a temsamem u mężczyzn Impotencję, a n Kobiet 
niepłodność. Prossek peruwiański skutkuje także niezawodnie na bensil- 
no ść, powstałą przez ubytek soków i krwi, jakoteż we wszelkich fazach 
os abienia w skutek wyuzdanego tycia, onanji i pcliicyj nocnych (tej je- 
dynej przycayny Impotencji), dalej przeciwko wszelkim chorobom ńeYwów, 
jakoto: osłabienie umysłu, niknięcie siły fizycznej, boleść w krzyżu i pa­
cierzu, migrenie, znużenie, brak humoru, uporczywe zatwardzenie, ner­
wowe drżenie rąk i nóg, asemja i t. d, 2019 38—0

Wszystkich powyżej wymienionych chorób nie leczy żaden inny 
znany dotąd w medycynie środek tak niezawodnie i z taką dokładnością, 
jak Dr. Wruna proszek perawjański; nieszkodliwość doręczona.

Oena jednego puUłka z dokładnym opisem 1 sl. 80 ct.
Składy u następujących pp. aptekarzy: We Lwowie; Z. Rucker;

Piotr Mikolasz. apteka pod „Gwiazdą*; Kraków: W. Redyk; Ozernio- 
wce: J. Golichowski; w Tarnopolu: Fr. Jamrogiewicz. A :ent jen. we 
Wiedniu: A l. Gischner, dypl. aptekarz II. Kaiser Josefstrasse 14.

A i . i i

Najnowsze m ło c a i -n ie  LTod 5 S  10
czyszczącej na sprzedaż.

A T f l in r łW C iy P   ̂ '  6-zaprzęgowei do każdej
J I1G  YA O A C  jnagzyny, najdoskonalszej konstrukcji

i najlepszej roboty, wjrabiają jaxo specjalność i dostarczają z W ijdnia

PH. MAYFARTH & Co., Wien II. Pratersirasse 78
fabryki maszyn w Frankfurcie nad Menem i w Wiedniu.

Porządni ajenci pożądani! Handlom wysoki rabat! j’

Najlepsze i najtańsze losy!
po

Premjowane na wystawach światowych:
w  Londynie 1862, w  Paryża 1861, w  W iedn ia 1873, 

w  Paryża 1878. 19i8 11 — 30

S T o r t e p iS L Z i^  iclsl r s t t ^
dla Wiednia i  dla prowinoji 

k o n c e r t o w e ,  s a l o n o w e  i  k r ó t k i e
jak rówaież pian(na a fabryki na cały świat znanej firmy eksportowej Gottfr. 
Cramer, w ilh . Mayer we Wiednia, po 380 400, 450, 500, 5ś0, 600, 6‘ 0 złr 

Fortepiany innych firm 280 -350 złr.

(Mer-YerscMeiss u. LeiMnstalt y. A. Tfiierfellei, Wien, VII. Bnrgpsse 11.

6 ciągnień rocznie!
Każdego drugi^g^o miesiąca jedno ciąprni^nie z ^łówDemi wygrf np.mi 

100.000, 50.000, 5.000, 1.000 z łr . i t. d.

Najbliższe ciągnienie już d. 1. września 1884. 
Główna wygrana 100,000 złr.

Z powodu ciągnienia 1. września b. r. losów  aastrjackiego czer­
wonego krzyża ('główna wygrana 100.000 złr.) polecam wydane prezemnie 
kombinowane kwity na losy aastrjackiego i węgierskiego czerwonego 
krzyża, które z powodu pomyślnych warunków .płacenia i najlepszej na­
dziei wygrania, powodzeniem wie1 dem się cieszą.

Grupa A.
2  austrjackłe losy czerwonego krzyża 1 za ozeBfllowemi spłata-

'  mi w przeciągu 24
2 węgierskie „ „ „ J miesięcy po a złr.

Grupa U.
3 austrjaokie losy Czerwonego krzyża \ za 24 miet“j£fnemi ra"
3 węgierskie „ „ »  J po 3 złr.

Grupa C.
4 austrjaokie losy czerwonego krzyża )  za 24 miesi^znemi ra-

4  węgierskie „ „ „ J po 4 zir.
Tania ta cena zostanie tylko jak długo mój szcz 'pły zapas zakupio 

nych losów na ten cel starczy, upraszam więc o rychłe zamówienia, któremu 
jak najpunktualniej zadość uczynię o ile zapas wysioi-czy.

Po złożenia pierwszej raty otrzyma nabywca losu kwit zaopatrzony
w serję i numer i prawnie ostemplowany, przez oo n.bywa prawo do na­
tychmiastowej gry na wszystkie główne wygrane i poboi zne. Zamówienia 
najlepiej robić za przekazem pocztowym, na iądanie także za pobraniem
pierwszej raty. ProBpekta i listy ciągnień nadsyła się gratis i franco.

Wiener Weotisler u. Lomoard-GescMft

A. Gutfeld, vormals Leutholz & Comp.
(istniejący od rokn 1.870).

W i e n ,  I ,  W i p p l i n g e r s t r a s s e  S T .
m r ,  Losy przeznaczone do wydawania kwitów są w lokalu kantora 

złożone, jak t. go wymaga prawo, do każdoczesuego przeglądnięcia dla 
właściciela kwitu. 2292 1—2

l Lohnender YerdionFt l
Pers iuen ftller Stande werden uberall zura V erkan fe Von Staats* 

ind Priim ien-Losen  gegen monatlie.he Abzalung (Ua* j". XXXI, v. J 
i 8~3) unt&i- gu.ss‘ ig?.n Bcdiugungen eugaglrc. — Offerta aa cne

Hauptsta tische Wechselstuben - Geseilschaft
Nur deutsche Briefe werden beantwortet.

Z dniem 1. lipca 1884
W  Ł A Z I E N K A C H  „D XANY“

p r z y  u l i c y  S ł o w a c k i e g o  1. 3 ,

urządzony został

o s o t n y  o d d z i a ł  d l a  Pań.
W  całym zakładzie

dla Pań usługa kobieca, dla Panów usługa męska.
C e n y  łs ą p ie l l :

Wanna porcelanowa z tuszem i ogrzaną b ie l iz n ą ....................1 złr. — cnt
„ marmurowa tnszem i ogrzaną bielizną.......................— „ 9 * „
„ cynkowa z białego jasno polerowanego cynku . . .  — „ 56 „
„ do kąpieli iarczanych............................ • ....................— „ 45 „
„ metalów* lakierowana (em a il)......................................... — „ 40 „
Do abonamentów na 10 kąpieli dodaje się 2 bilety bezpłatnie.

Na wszystkie potrzeby do kąpieli wydąie kasa łazienkowa marki.
Mydło żółtkowe  .................... 5 cnt. 11 Prześcieradło............................... 5 cnt.
J a jo ............................................ 5 „ jjPigcznik........................................ 3 „

Kąpiele lecznicze hydropatyczne
i kąpiele do domu po cenach miernych. 2907 16 0

Zarząd.

Od Wysokiego rządu ^

Król.
uprzywilejowany

Jego Mości

g S z w e d ó w
Dra Fr. Lengiefa

Balsam Brzozowy
Jut sam sok roślinny, który z brzoay płynie, jeżeli się 
w pień wświdmje, jest od niepamiętnych czasów jak 
cajwybornieja*y środek piękności uananym; jeżeli go
'się wedle przepisów wynalaacy w drodae chemicznej 
w balsam przeistoczy, to nzysknje dopiero wtenczas 

prawie cudownej skntecaności.

Potrze się wieczorem twarz lub inną część ciała, te ię w nastę­
pnym dnin zsuwają prawie niewidzialne łuski ze skóry, przez co skóra 
białą się staje. Balsam ten gładzi na twarzy pozostałe zmarszczki, i daó- 
by z ospy, i daje twarzy młodzieńcze wejrzenie, skórze nadaje białość,
delikatność i świeżość. Węgry i wszystkie inne nieczystości skóry wy­
dziela. Cena dzbanuszka wraz z przepisem użycia 1 5̂ r- 60 ct. z roz- 
sełką pocztową o 10 ct. więcej.

Do dostania we Lwowie n Zygmunta Rnckera w aptece pod „Srebi 
nysa Orłem* przy ulicy Krakowskiej; w Czerniowcach a J. Golicho- 
wskiego, aptekarza pod „Opatrznością.* 1503 37—0

Wydawca i redaktor odpowiedzialny: Józóf Laskownioki. Papier z (abryki ozerlańskiej. I. Z w ią z k o w ą  D ru k a rn ia  we Lwowie.


